` z dnia 25 marca i 


Uczmy się formować i wychowywać 
kadry w toku pracy codziennei, wydo- 
bywać nowe talenty inowe siły twórcze 
z krynicy ożywczej i niewyczerpanej — 
z głębi mas ludowych. Pamiętajmy, że 
partia nasza i nasze państwo wzmac- 
niają swe siły dzięki nierozerwalnej 
więzi z masami pracującymi. 


Bolesław Bierut 


ORGAN KW I KŁ POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 


NR 90 — ROK VIII 


Narody świata popierają projekt ZSRR 
rozwiązania sprawy Niemiec 


Echa odpowiedzi rządu radzieckiego 
na noty trzech mocarstw 5 


Odpowiedź rządu radzieckie- 
go na noty mocarstw zachod= 
nich w sprawie Niemiec jest 
przedmiotem licznych komen- 
tarzy prasy światowej i wy- 
powiedzi kół politycznych w 
różnych krajach. 


BERLIN, Tekst noty rządu 
radzieckiego z dnia 9 kwietnia 
ogłoszony został wielokrotnie 
przez wszystkie rozgłośnie 
NRD i demokratycznego sek- 
tora Berlina. Nowa nota rzą- 
du radzieckiego przyjęta zo- 
stała z wielkim zadowoleniem 
przez najszersze warstwy na- 
rodu niemieckiego. 

Jak donosi Agencja ADN, 
przewodniczący Izby Ludowej 
NRD Dieckmann oświadczył, 
Że nota radziecka odpowiada 
interesom narodowym wszyst- 
kich Niemców, 


BUDAPESZT. Wszystkie 
dzienniki węgierskie opubli - 
kowały tekst noty rządu USA 
odpowiedź 
rządu radzieckiego z dnia 9 
kwietnia w sprawie traktatu 
pokojowego z Niemcami. 

Dziennik „Szabad Nep“ pod- 


kreśla w tytule, że rząd ra- 
dziecki proponuje znów mo- 
carstwom zachodnim niezwło- 
czne przystąpienie do omówie- 
nia sprawy zawarcia trakta- 
tu pokojowego z Niemcami, 
jak również sprawy zjedno- 
czenia Niemiec i utworzenią 
rządu ogólnoniemieckiego. 


PARYŻ. Dzienniki paryskie 
poświęciły baczną uwagę no- 
cie rządu radzieckiego w spra- 
wie Niemiec, 

Dziennik „Ce Soir“ uwypu- 
kla następujące punkty no- 
wej noty radzieckiej: 1) Zwią- 
zek Radziecki proponuje po- 
wołanie czterostronnej komisji 
dla zbadania sprawy warun - 
ków przeprowadzenia wol- 
nych wyborów w całych Niem- 
czech, 2) Niemcy powinny u- 
zyskać prawo posiadania ar- 
mii obronnej, ale nie powin- 
ny uczestniczyć w żadnej ko- 
alicji, 3) Granica na Odrze i 
Nysie, ustalona w Poczdamie, 
jest granicą ostateczną." 

LONDYN. Dzienniki „Daily 
Worker" i „Times“ - ogłosiły 
pełny tekst noty rządu ra- 


W 40 rocznicę urodzin tow. Kim lr Sena 
Zyczenia premiera J. Cyrankiewicza 


DO 


TOWARZYSZA KIM IR-SENA 
PREZESA RADY MINISTRÓW 
KOREAŃSKIEJ REPUBLIKI 

LUDOWO-DEMOKRATYCZNEJ 


PHENIAN 


Z okazji 40-lecia Waszych urodzin przesyłam Wam, To- 
warzyszu Premierze, w imieniu rządu Rzeczypospolitej 
Polskiej i własnym, najserdeczniejsze pozdrowienia oraz 
życzenia długich lat zdrowia i dalszej owocnej pracy dla 
dobra ludu koreańskiego. 

Wraz ze światowym obozem pokoju i demokracji, Polska 
całym sercem, solidaryzuje się z bohaterskim narodem ko- 
1eańskim w sprawiedliwej walce, jaką toczy on pod Wa- 
szym kierownictwem przeciwko 1mperialistycznym agreso- 
rom, którzy w swej słabości chwycili się ludobójczej broni 


bakteriologicznej Życzymy 


reańskim rychłego i pełnego zwycięstwa oraz szybki 


budowy ich okrutnie przez 
szczonej ojczyzny. 


Z dobrego ziarna — bogate plony 


Kwalifikowany 


czeka na 


WARSZAWA (PAP). 
dynie nasiona kwalifi] 
dają gwarancję wysokich u- 
rodzajów. Dlatego każdy 
chłop winien wymieniać w 
spółdzielni gminnej „Samopo- 
moc Chłopska“ własne ziar= 
no na materiał siewny kwa- 
lifikowany, w stosunku 100 
kg za 100 kg, dopłacając go- 
tówką różnicę cen. 


Na posiedzeniu Izby 
USA w dniu 11 marca br. 


wami: „Proces norymberski 
dował naród amerykański 


i nie wyjaśni... 


ne przez hitlerowców, 


Stowarzyszenia Prawników 
przeprowadziła w Korei 
szczegółowe 


sprawozdaniu. ~ 


że amerykańskie 


wencji haskiej z roku 1907 
protokółu genewskiego z rol 
zujących prowadzenia 
masowej zagłady. Naruszone 
kie postanowienia prawa mi 


materialny, jej zabytki kultu 
tale itd. Mordując masowo 
nych, zdeptały tym samym 


Wyniki badań 


perialistów. Masowe zrzuty 
ków zarażonych bakteriami 


zrzucane 


mienione w obozy zagłady 


gresman John E. Rankin: z tymi oto sło- 


pokolenia, jeśli procesu tego nie zbada się 


Rankina i wszystkich organizatorów zbro- 
dni popełnianych w Korei prześladuje pro- 
ces norymberski. Przez jego usta przema- 
wiają władcy Stanów Zjednoczonych, któ- 
rzy krocząc ślądami norymberskich zbrod- 
niarzy, dopuścili się zbrodni przeciw ludz- 
kości, przewyższających zbrodnie popełnia- 


Specjalna Komisja Międzynarodowego 


badania, których 
i z których wnioski ogłosiła ostatnio w 
Sprawozdanie > 
wszystkie rodzaje przestępstw amerykań- 
skich barbarzyńców wobec narodów koreań- 
skiego i chińskiego. Opierając się na nie- * 
odpartych dowodach, komisja stwierdziła, 
siły zbrojne, działające 
z rozkazu rządu USA, z premedytacją do- 
puściły się pogwałcenia postanowień kon- 


wojny  bakteriolc= 
gicznej, stosowania najpotworniejszej broni 


go, nakazujące stronom prowadzącym woj- 
nę ochraniać ludność cywilną, jej dobytek 


konwencji z roku 1929 i 1949. 


przeprowadzonych przez 
Komisję Międzynarodowego Stowarzysze- 
nia Prawników-Demokratów przygważdża- 
ją kłamstwa i wykręty amerykańskich im- 


ry i innych chorób epidemicznych, systema- 
tyczna masakra ludności cywilnej, bomby 
na szkoły, szpitale, 
spalone miasta i wsie, obozy jenieckie zn- 


gorąco braciom 1 siostrom ko- 
R j od- 
barbarzyńskich najeźdźców. zni- 


JÓZEF CYRANKIEWICZ 


dzieckiego z dnia 9 kwietnia. 
Pozostałe dzienniki brytyjskie 
streściły tekst noty, bądź też 
ograniczyły się do, krótkich 
doniesień, 

„Daily Worker“ pisze w ar- 
tykule redakcyjnym pt. „Ot- 
warta droga do pokoju“, że 
nota radziecka w sprawie Nie- 
miec wskazuje drogę do usu- 
nięcia groźby wojny, do usta- 
nowienia pokojowych stosun- 
ków między krajami europej- 
skimi. 

NOWY JORK. Korespondent 
dziennika „New York Times" 
zaznacza w depeszy z Bonn, że 
przeprowadzenie wolnych wy- 
borów ogólnoniemieckich pod 
kontrolą czterech mocarstw 0- 
kupacyjnych — jak proponu- 
je się to w nowej nocie ra- 
dzieckiej — jest dla narodu 
niemieckiego rzeczą najbar- 
dziej ponętną, co stanowi „po- 
tencjalnie niebezpieczny mo- 
ment“ dla mocarstw zachod- 
nich. 


ment Stanu odmówił oficjal- 
nych komentarzy na temat 
nowej noty radzieckiej 
sprawie Niemiec przed jej 
przestudiowaniem i przepro- 
wadzeniem konsultacji z rzą- 
dami Wielkiej Brytanii i Fran- 
cji. 


material siev 
ay, 
rolników 
Wiosna w roku bieżącym | 
jest znacznie spóźniona. Dla- 
tego wszystkie prace wiosen- 
ne w polu należy wykonać w 
jak najkrótszych terminach. 
Należy stale pamiętać o 
stosowaniu włóki i bronowa- 
niu ozimin, jako zabiegów, 


POM w Bedlnie, w po- 
wiecie kutnowskim, otrzy- 
mał kombajn żniwny, wy- 
produkowany w Związku 
Radzieckim, Jest to` pierw- 
szy kombajn w woj. łódz- 
kim. Przyczymi się on do 
dalszego - zmechanizowania 
prac polnych w spółdziel- 
niach - produkcyjnych. 


NA ZDJĘCIU: Dziesiątki 


umożliwiających * zachowanie 
wilgoci w glebie. d 


Ludobójcy zostali napiętinowani 


Reprezentantów 
wystąpił kon- 


obciążające 


będzie prześla- 
1 przyszłe jego 


zbrodniarzy 
Oto dowody zbrodni przeciwko ludzkości, 
większych jeszcze od tych, za które w ro- 
ku 1946 Międzynarodowy Trybunał w No- 
rymberdze, z udziałem również amerykań- 
skich sędziów, skązał na karę śmierci głów- 


chłopów z okolicznych gro- 
mad oglądają kombajn. 


amerykańskich. 


nych hitlerowskich przestępców wojennych, 


poszczególnych 


- Demokratów 
i w Chinach 
wynikł 


wylicza 


się już wojny, 


i postanowień 
ku 1925, zaka- 


zostały wszyst- 
liędzynarodowe- 


ry, szkoły, szpl-  Taukę". 


jeńców wojen- 
postanowienia 1 dokumentach 
skiemu, który 
nie zatrzymuje 


owadów i pta- 
dżumy, chole- 


surowego 


doszczętnie ostrzegła 


— oto dowody 


Komisja Międzynarodowego 
mia Prawników-Demokratów stwierdziła, 
"że zbrodnie te nie są przejawem wybryków 


Stowarzy- 


jednostek, ale są przemy- 


ślaną metodą, zmierzającą do wyniszczenia 
narodu koreańskiego i chińskiego, do na- 
rzucenia tej części 
nia imperializmu amerykańskiego. Dlatego 
za zbrodnię ludobójstwa, 
ludobójstwa zawartej w konwencji z roku 
1948, Komisja czyni odpowiedzialnymi przy- 
wódców rządu USA i całe dowództwo ame- 
rykańskich sił zbrojnych oraz oficerów 
wojsk działających w Korei, 


„W zakończeniu musimy wyrazić przeko- 
nanie — stwierdza sprawozdanie — że do 
wydarzeń w Korei nie można  ustosunko- 
wać się jako do incydentów odosobnionych, 
lecz jako do pewnej fazy rozwoju toczącej 


kontynentu panowa- 


według definicji 


która zagraża całemu świa- 


tu i może ogarnąć cały świat. Używanie tak 
nieludzkiej broni jak broń bakteriologiczna 
musi być uznane za wyraz  postępującego 
zdziczenia w zachowaniu się t, zw. cywili- 
zowanych państw... Wszyscy ci, którzy dą- 
żą do spokojnego 
własnego bezpieczeństwa i bezpieczeństwa 
swych dzieci, powinni wyciągnąć x tego 


życia i do zapewnienia 


Sprawozdanie Komisji oparte na faktach 


jest aktem oskarżenia prze- 


ciw krwawemu imperializmowi amerykań- 


dążąc do opąnowania świata, 
się przed żadną nikczemno- 


ścią. W imieniu milionów obrońców pokoju 
Biuro Światowej Rady Pokoju na sesji 
w Oslo również napiętnowało amerykań- 
skich zbrodniarzy oraz zażądało zaprzesta- 
nia bestialskiej 
ukarania ludobójców. 
zezwierzęconych 
że, podobnie jak zbrodniar: 


wojny bakteriolozicznej 1 
Ludzkość 
iraperfalistów, 
berscy, 


w' 


ŁÓDŹ, WTOREK 15 KWIETNIA 1952 ROKU 


Na Wartach Pokoju 


robotnicy Łodzi wiłają 
60 rocznicę urodzin tow. Bieruta 


ZPB IM. STALINA 


W sobotę, 12 kwietnia, ro- 
botnice i robotnicy ZPB im. 
Stalina, zakład „B“, przystą- 
pili do zaciągania Wart Poko- 
ju, aby w ten sposób jeszcze 
godniej uczcić zbliżającą się 
60 rocznicę urodzin towarzy= 
sza Bieruta, y 

"Twarze prządek zarumie- 
nione, na maszynach wyrasta 
las czerwonych proporczyków, 
czerwone kokardki zdobią ro- 
bocze kombinezony i fartuchy. 

Załoga zakładu „B“ posta- 
nowiła pracować teraz jeszcze 
wydajniej i ofiarniej, Ogółem 
podczas pierwszej zmiany 
Warty Pokoju zaciągnęło 0- 
koło 600 robotników, zobowią- 
zując sia przy tym podnieść 
wydajność i jakość swej pro- 
| dukcji. 

* k * 

Kiedy młodej tkaczce Irenie 
Krawentek z zakładu „C* 
przypinano czerwoną kokard= 
kę, twarz jej promieniała nie- 
zwykłą radością. Przed- 
tem nie wykonywałam swej 
bazy — mówi ona — ale kie- 
rownictwo naszego zakładu, 


PROLETARIUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE STĘL 


JIN 


pomne wskazań Prezydenta 


Bieruta,  przeszkoliło mnie 
według metody inżyniera 
Kowalewa. Obecnie reali- 


zuję swoje zadania, Na cześć 
naszego Prezydenta postana- 
wiam zwiększyć swą produk- 
cję o dalsze 2 proc. 

W ślad Ireny Krawentek 
poszło 26 ZMP-owców, posta- 
nawiając również zwiększyć 
wydajność pracy od 1 do 2 
proc. 


ZPB im. DZIERŻYŃSKIEGO 


We wszystkich salach pro- 
dukcyjnych ZPB im, Dzier- 
żyńskiego panował w sobotę 
szczególnie podniosły nastrój. 
Większość robotników i robot- 
nie miała już przypięte do u- 
brań czerwone wstążeczki. 
Pierwsi stanęli na  Wartach 
Pokoju robotnicy z tkalni no- 
wej. 

Mąż zaufania, tkaczka He- 
lena Saramonowicz, uradowa- 
na przyszła do rady oddziało- 
wej, oznajmiając, iż cała jej 
grupa zaciągnęła Warty Poko- 
ju, podejmując jednocześnie 
zobowiązanie zwiększenia wy- 


~nia, 


IZY 


CENA 10 GR. 


dajności pracy i oszczędnego 
zużycia surowca, Grupa jej z 
honorem wykonała już zobo- 
wiązania, podjęte na cześć 
60 rocznicy. urodzin towarzy- 
sza Bieruta, osiągając prze- 
ciętnie 103 proc. normy, a 0- 
becnie zwycięsko realizuje zo- 
bowiązania  pierwszomajowe. 

Drzwi do lokalu rady od- 
działowej /nie zamykały się 
ani na chwilę. Jeden po dru- 
gim wchodzili mężowie zaufa- 
tkaczki i majstrowie, 
składając nowe zobowiązania 
i deklarując przystąpienie do 
Wart. 

Tkaczka Stefania Kaczma- 
rek oświadczyła; — Zobowią- 
zanie podjęte na cześć 60-le- 
cia urodzin naszego Prezy- 
denta wykonałam w 140 proc. 
Teraz, aby jeszcze godniej 
wyrazić moje przywiązanie i 
szacunek dla Jego osoby, po- 
stanawiam zaciągnąć Wartę 
Pokoju, 


>.. 


Załoga PIOTRKOWSKIEJ 
FABRYKI OKUĆ. BUDOW- 
LANYCH z nadwyżką zrealizo- 
wała zobowiązania podjęte na 
cześć 60 rocznicy urodzin to- 
warzysza Bieruta. W toku ich 
wykonywania poszczególne 
oddziały współzawodniczyły ze 
sobą uzyskując piękne rezul- 
taty. I tak załogi oddziału fa- 
brykacji i zamkowni zrealizo- 
wśły podjęte zobowiązania w 
140 proc., brązownia i szlifier- 
nia w 139 proc. 

Młodzieżowa trójka tkacka 
z ZPB IM. MARCHLEW- 
SKIEGO w składzie — Jani- 
na Kędziak, Krystyna Bro- 
dzik i Janina Krędzelik, w 
ramach czynu na cześć towa- 
rzysza Bieruta podniosła Wy- 
konanie bazy do 121,5 proc., 
przekraczając podjęte zobo- 
wiązanie o 9,7 proc, Również 
i trójka tkacka w składzie 
Janina Łuczak, Helena Gra- 
czyk i Irena Cichecka znacz- 
nie przekroczyła swoje zobo- 
wiązanie uzyskując 114,8 proc. 
bazy. 


Uchwały Międzynarodo- 
wej Konferencji Gospo- 
darczej w Moskwie 
— podajemy na str. 2 


O prawo do szczęścia 


d'a wszystkich dzieci 


Delegacje z 60 krajów biorą udział 
w międzynarodowej konferencji w Wiedniu 


WIEDEÑ (PAP) — Dnia 
12 bm. rozpoczęły się w Wie- 
dniu obrady Międzynarodo- 
wej 
Dzieci z udziałem delegacji z 
60 krajów. 

Ną konferencję przybyło 


przeszło 500 delegatów, rodzi- 


PKOP powołał 
komitety obchodu 
urodzin 
Leonardo da Vinci 

i Avicenny 


WARSZAWA (PAP). 
Z okazji obchodu wielkich 
rocznic kulturalnych, zaini- 
cjowanego przez wiedeńską 
sesję Światowej Rady Poko- 
ju, w związku z przypadają- 
cą w dniu 15 bm. 500 roczni- 
cą urodzin Leonardo da Vin- 
ci, Polski Komitet Obrońców 
Pokoju powołał komitet ob- 
chodu tej rocznicy pod prze- 
wodnictwem prof. Jana Dem- 
bowskiego, przewodniczącego 
PKOP i prezesa Polskiej 
Akademii Nauk. 

Jednocześnie powołany zo- 
stał komitet obchodu tysiącz- 
nej rocznicy urodzin Avicen- 
ny, pod przewodnictwem 
prof. Stanisława Mazura, se- 
kretarza naukowego Polskiej 
Akademii Nauk. 


Konferencji w Obronie* 


ców, pedagogów, lekarzy, u- 


czonych, pisarzy, artystów, 
mężów stanu i działaczy 
związkowych, X 


W skład delegacji polskiej 
wchodzą: prof. Jan Bogdano- 
wicz — przewodniczący dele- 
gacji, Alicja Musiałowa, Eu- 


genia Pragierowa, Ewa Szel- |. 


burg - Zarembina, Irena Szta- 
chelska i inni. 

Konferencję otworzyła prze- 
wodnicząca Austriackiego To- 
warzystwa Obrony Dzieci, 
lekarz — Leopoldina Kurz - 
Beitl, witając gorąco zebra- 
nych w imieniu mas pracują- 
cych Austrii. Nasza konferen- 
cja — oświadczyła mówczyni 
— odegra olbrzymią rolę w 
utrwaleniu pokoju i przyjaź- 
ni między narodami, w obro- 
nie dzieci przed *groźbą woj- 
ny i głodu. 

Referat na temat „Co moż- 
na uczynić dla dzieci w wa- 
runkach pokoju“ wygłosił 
prof. Gustaw Monod (Fran- 
cja). 

Miliony ojców 1 matek, mi- 
liony uczciwych ludzi na ca- 
łym świecie stwierdza 
mówca — oczekują od nas 
znalezienia sposobów obrony 
pokoju dla dzieci, obrony ich 
życia 1 zabezpieczenia dzie- 


ciom warunków rozwoju. 
w toku 
prot. 


dalszych obrad 
Nicolas Perrotti (Wło- 


Już tylko kilka dni dzieli nas 
od Wiosennego Ulicznego Biegu Sztafetowego 


f 

f o Nagrodę Przechodnią redakcji 
| ` „Głosu Robotniczego” 
H 


a 


Zgłoszenia przyjmuje do 17 bm. ŁKKF, Piotrkowsl 


Dla zwycięzców przewidziane są liczne na- 
grody, ufundowane przez organizacje spo- 
łeczne, gospodarcze i kulturalne. 


ka 67. 


chy) wygłosił referat o stanie 
zdrowia dzieci, Kilborn (An- 
glia) — o wychowaniu dzieci 
oraz dr Annelise Grosshurth 
(Niemcy) — o wpływie litera- 
tury, prasy, radia, kina i 
sztuki na rozwój duchowy i 
kulturalny dzieci, 


IEI 


nini a TALA 


Do: ; i 
Tow: Bolesława Bieruta 


List brygady montażowej 
ZPW im. Reymonta 


Drogi Towarzyszu Prezydencie! 


Z radością zawiadamiamy Cię, iż podjęte przez 
naszą brygadę zobowiązanie dla uczczenia 60-lecia 
Twoich urodzin, dotyczące remontu 2 samoprząś- 
nic obrączkowych, wykonaliśmy do dnia 7 kwiet- 
nia, tj. na 23 dni przed terminem. Zaoszczędziliśmy 
około 2 tys. zł, dokładając w ten sposób naszą ce- 
giełkę do budowy wielkiego gmachu socjalizmu 
w naszym kraju. 

Przyrzekamy Ci, drogi nasz Towarzyszu Pre-' 
zydencie, że teraz z jeszcze większym zapałem i 
energią walczyć będziemy o pełną realizację zadań 
trzeciego roku Planu 6-letniego i przedterminowe 
wykonanie całej Sześciolatki. 


List wykładowców i słuchaczy 


Wojewódzkiego Ośrodka Szkolenia 
Traktorzystów w Małkowie 


Drogi Towarzyszu! 


My, pracownicy, instruktorzy, wykładowcy, kie- 
rownictwo oraz słuchacze Wojewódzkiego Ośrodka 
Szkolenia Traktorzystów w Małkowie, w powiecie 
sieradzkim, ślemy Ci z głębi serca płynące bojowe 
młodzieżowe pozdrowienia. 

Nie bez powodu nazwano Cię najlepszym przy- 
jacielem młodzieży. Odbicie tego znajdujemy w pro- 
jekcie Konstytucji, który opracowany był pod Twoim 
kierownictwem. W art. 68 czytamy: „Polska Rzecz- 
pospolita Ludowa otacza szczególnie troskliwą opie 
ką wychowanie młodzieży i zapewnia jej najszersze 
możliwości rozwoju”. Dlatego teź obok klasy robot 
niczej młodzież polska z entuzjazmem wypełnia za- 
dania naszej Sześciolatki, zdając sobie doskonale 
z tego sprawę, że realizuje je dla siebie. 

Aby godnie uczcić 60 rocznicę Twych urodzin 
i zbliżający się dzień 1 Maja, podejmujemy nastę- 
pujące zobowiązania: 

w nadchodzącej wiosennej akcji siewnej prze- 
pracować, poza godzinami pracy i nauki, 800 robo- 
czo-godzin na polach spółdzielczych i państwo- 
wych; 

aby nowe kadry traktorzystów mogły wziąć naj- 
rychlej udział w akcji żniwnej, IV turnus szkole 
niowy zakończyć na trzy dni przed terminem, z 
tym, że program zostanie w pełni przerobiony. 

Ogólne zobowiązania naszego Ośrodka przyniosą 
4.580 zł. oszczędności. Poza tym postanawiamy. u- 
świadamiać i przekonywać mało- i średniorolnych 


H 
i 


cja TASS donosi z Tokio, 


chłopów o wyższości gospodarki spółdzielczej, aby 
przyczynić się do jak najrychlejszej przebudowy 
ustroju wsi. 


Ze słów Józefa Stalina 
naród japoński 
czerpie siły do walki 
o pokój i niezależność 


List otwarty prof. Ikuo Ojąma 


MOSKWA (PAP), — Agen- rącej przyjaźni 1 _ głębokiej 
że sympatii narodów Związku 


czasopismo „Kaidzo* ogłosiło” 
list otwarty profesora Ikuo 
Ojama do towarzysza Józefa 
Stalina. 

Jak wiadomo, prof. Ojama 
otrzymał ostatnio Stalinow- 
ską. Nagrodę „Za utrwalanie 
pokoju między narodami“, W 
liście swym prof, Ojama dzię- 
kuje za przyznanie mu nagro- 
dy i pisze m. in.: 


Sądzę, że przyznanie mi 
| Międzynarodowej |. Nagrody 
Stalinowskiej jest dowodem 


uznania. dla antyimperialisty- 
cznej walki narodu. japoń- 
skiego. Fakt, że nagroda ta 
nosi imię człowieka, który od 
wielu lat wypowiada się za 
możliwością > pokojowego 
współistnienia dwóch syste- 
mów społecznych ma szcze- 
gólnie doniosłe znaczenie. 


Następnie prof. Ojama prze- 
chodzi do omówienia znacze- 
nia noworocznego orędzia Jó- 
zefa Stalina do narodu japoń-~ 
skiego. g A 

— Orędzie to — pisze prof. 
Ojama — było wyrazem go- 


PGR w Opiesinie, 
Gaju Nowym i Lesznie 
zakończyły już siewy 


W miarę stabilizowania się 
warunków atmosferycznych 
coraz więcej PGR, spół- 
dzielni produkcyjnych, indy- 
widualnych gospodarstw 
chłopskich przystępuje do 
wiosennych prac polnych. Tak 
np. w sobotę, w PGR Opie- 
sin i Gaj Nowy, w pow. łę- 
czyckim, zakończono już siew 
owsa, jęczmienia oraz pszeni- 
cy. Szybkie zakończenie sie- 
wów w PGR Opiesin zawdzię- 
Gzać należy ofiarnej pracy 
brygady polowej, której człon- 
kowie: Stanisław Kołodziej- 
ski, Stanisław Jóźwiak, Os- 
wald Tendrych i Zygmunt 
"Tendrych, Natalia Milczarek 
i Józef Matuszewski, realizując 
zobowiązania podjęte na cześć 
60 rocznicy urodzin towarzy- 
sza Bolesława Bieruta, wyko- 
nywali 185 proe. normy. 

W tym samym dniu — go- 
spodarstwa rolne zespołu 
Leszno wykonały siewy zbóż 
kłosowych na obszarze 120 ha. 


Poważne osiągnięcia ma ze- 
spół Czerniew, który siewy 
wiosenne zakończył w dniu 12 
kwietnia, tj. na dwa dni przed 
terminem. 

NIEODPOWIEDZIALNY 
STOSUNEK DO KONTRAK- 
TACJI W GMINIE SKIER- 

NIEWKA 

Wykonanie planu kontrak- 
tacji w gminie Skierniewka 
przebiega. nierównomiernie. 
Na przykład kontraktację ow- 
sa wykonano w 105 proc., jęcz- 
mienia w 96 proc, ziemnia- 
ków gorzelnianych w 75 proc., 
grochu w 45 proc., natomiast | 
ziemniaków-sadzeniaków  za- 
kontraktowano zaledwie na 
obszar 0,20 arów, podczas gdy 
plan gminny wynosi 6 ha. Nie 
lepiej przedstawia się wyko- 
nanie kontraktacji Inu — na 
zaplanowane 7,60 ha, zakon- 
traktowano do dnia 11 bm. 
zaledwie 0,30 arów. Ş 

Jest to wynikiem słabej pra- 
cy aparatu GS. Trzeci członek 
zarządu GS w Makowie (gm. 
*Skierniewka), ob. Teresa Wój- 
k, odpowiedzialna z ram 
nią zarządu GS za przebieg 
kontraktacji, nie interesuje się 
tym zagadnieniem. 

Prezes GS w Makowie, Jan | 
Bartoszewicz, przy wydawa- 


niu ziarna kwalifikowanego |. 


chłopom wprowadza ich w 
błąd, Wydając nie zaprawione 
ziarno „udowadniał“ im, „że 
zaprawione zboże traci na 
wartości i wpływa ujemnie 
na wzrost plonów." 

Winnych wprowadzenia | 
chłopów w błąd należy suro- 


_WQ ukarać, 3 


nimy ważnej 


„ WRN, 


Radzieckiego dla narodu ja- 
pońskiego i stało się dla na- 
rodu japońskiego  natchnie= 
niem do bardziej jeszcze ak- 
tywnej walki o niezależność. 
Orędzie to wskazuje drogą 
robotnikom, chłopom, inteli- 
gencji i całemu narodowi ja- 
pońskiemu walczącemu o po= 
kój, demokrację i  niezależ- 
ność narodową. ~ 
Orędzie wywołałó w Japo= 
nii olbrzymie wrażenie, gdyż 
w każdym jego słowie odczu- 
wa się sżczerość narodu bu- 
dującego socjalizm, narodu, 
który walczy o pokój i pra- 
gnie gorąco przyczynić się do 
dobrobytu całej ludzkości. 
W dalszym ciągu listu prof. 
Ojama podkreśla, że orędzie 
noworoczne Józefa Stalina i 
Stalinowska Nagroda Pokoju 
wpoiły japońskim masom praw 
cującym poczucie internacjo- 
nalizmu. Naród japoński zro- 
zumiał, że ni st odosobnio= 
ny w swej walce o pokój, zro- 
zumiał; że jest częścią świa- 
towego frontu walki o pokój. 
Stanowi to doniosłe wydarze- 
nie w historii walki narodu 
japońskiego o wolność. 
Jesteśmy już obecnie świad- 
kami wzrostu poczucia soli- 
darności wszystkich narodów 
azjatyckich — stwierdza prof. 
Ojama, Jesteśmy przekonani, 
ża jeśli narody azjatyckie od- 
mówią stanowczo zabijania 
się nawzajem, to wszystkie 
kraje naszego - kontynentu 
wyzwolą się ostatecznie spod 
jarzma imperialistów i uwol- 
nią się od wyzysku kolonial- 
nego, 
My, Japończycy, jesteśmy 
bezgranicznie dumni, że bro- 
pozycji na 
skrzydle międzynarodowego 
frontu pokoju — pisze prof. 
Ojama. Zdajemy sobie jed- 
nak. sprawę, że nie będziemy 
godni miana obrońców poko- 
ju, jeśli nie nawiążemy przy- 
jaznych stosunków z. sąsied. 
nimi narodami. W tym sen: 
uważamy, że niedopuszczenie 
do wybuchu wojny w Azji- 


jest naszym. zym 1 
nieodzownym zadanie 
przyrzekamy, że. będziemy. 


walczyć z całych sit przeciw- 
ko remilitaryzacji. 


| Sesja Wojewóczkiej 
Rady Narodowej 


Dnia 17 kwietnia br., o go= 
dzinie 1, w.sali konferencyj- 
nej Wojewódzkiej Rady Na- 
rodowej, ul. Ogrodowa nr 15, 
odbędzie się III sesja Woje- 
wódzkiej Rady Narodowej, 

Na porządku obrad m. 
zmiany, w składzie Prezydium 
zatwierdzenie planów 
pracy komisji Woj. Rady Na- 
rodowej, sprawozdanie z wy- 
konania budżetu wojewód 
kiego za 1951 r. i sprawozć 
nie z wykonania 
darczego j 
kiego za 1951 n > 


| 
Roztoka, gromada Desno, 
gromada Okuniew, gromada 


WARSZAWA (PAP). 
dajemy kolejny wykaz listów 
z zobowiązaniami i życzenia« 
mi napływającymi do Pre 
zydenta RP Bolesława Bieru- 
ta z okazji 60 rocznicy Jego 
urodzin. 

Listy nadesłały: 

Gospodarstwo rybackie w 
Augustowie, Koło Gospo- 

„dyń w Nowosolnej, Rejon 
Eksploatacji Dróg Publicz 
nych w Jaworze, Państwo= 
wa Akademia Medyczna wa 
Wrocławiu, Zakłady Przemy= 
słu Drzewnego w Mieroszo< 
wie, Dolnośląskie Zakłady. 
Wytwórcze Urządzeń Radio- 
wych, gromada Gniewomierz, 
POM. nr 127 w Jaworze, 
zespół PGR w Bolkowie, gro- 
mada Jawor, zespół PGR 


Po» 


Konik Nowy, gromada Mi- 
chałów - Reginów, gromada 
Stanisławów, gromada Ko- 
białka, zarząd Oddziału 
Gminnego ZSCh w Nieporę= 
cie, gromada Poddębice, gros 
mada Augustów, gromada 
Młądz, gromada Boryszów, 
gromada Czarnowo, spół- 
dzielnia produkcyjna w Sta- 
nisławowie, 
Lipno, 


gromada Małe 
gromada Orze- 
chowo, gromada Kose- 
wo, gromada Pomiechowo, 
gromada Nadbrzeż, PGR Ło- 
mia, gromada Łępice, gro- 
mada Foniaty - Cibory, PGR 
Żukówek, zespół Płońsk, 
Rolniczy Zespół Spółdzielczy 
im. 8 Marca w Umikawicach, 
gromada Wilencin, gromada 
Wolą Kiełpińska, gromada 
Wólka Zatorska, spółdzielnia 
produkcyjna w Wierzbicy, 
gromada Błodki, gromada 
Winiary, Związek Spółdziel- 
ni Spożywców w Warszawie, 
Zjednoczenie Instalacji E= 
lektrycznych Budownictwa 
Miejskiego w Warszawie, 
Zarząd Główny TPD w War- 
szawie, Robotnicza Spółdziel- 
„Żoliborzanka” 
Wytwórnia 


nia Pracy 
w Warszawie, 


Sprzętu Komunikacyjnego 
w Warszawie, Zakłady Prze- 
mysłu Drzewnego w War- 
szawie, Akademickie Półsa- 


. 
natorium w Warszawie, Ce- 
gielnia „Kadłowo" k. Teze- 
wa, Miejskie Przedsiębior= 
stwo Robót Drogowych w 
Warszawie, Elektrownia w 
Łodzi, organizacja Ligi Ko- 
biet w Starym Sączu, Spół+ 
dzielnia Mieszkaniowo-Budo+ 
wlana Pracowników PKO Í 
„Ognisko” nr 5 w Warsza- 
wie, gromada Borków, Od- 
dział Finansowy Rady Na- 
rodowej Warszawa = Żoli- 
bórz, Przedsiębiorstwo Wa+ 
gonów Sypialnych 1 Restau- 
racyjnych ` „Orbis“ w War- 
szawie, Centrala Odzieżowa 
składnica nr 2 w Warsz 
wie, Spółdzielnia Pracy Kra- 
wieckiej „Ognisko* w War- 
szawie, Miejski Szpital Za- 
kaźny nr 1 w Warszawie, 
Betoniarnia nr 2 Warszawa- 
Żolibórz, hurtownia elektro- $ 
„Centrosprzęt” w 
Instytut Meta- 
loznawstwa 1 Aparatury Na- 
ukowo - Laboratoryjnej w 
Warszawie, Powszechny Dom 
Towarowy Warszawa =- Żo- 
libórz, Centrala Handlu Za- 
granicznego „Polimex* w 
Warszawie, Centralne Biu- 
ro Konstrukcji i Telekomu- 
nikacji w Warszawie, Insty- 
tut Łączności w Warszawie,. 
Zarząd Przemysłu Solnego w 
Wieliczce, Polski Związek 
Łowiecki w Wałbrzychu, Za- 
kład Techniki Pocztowej w 
Warszawie, Zakłady Budo- 
wlano - Remontowe Centra- 
MH Rybnej w Gdyni, Pow- 
szechna Spółdzielnia Spo- 
żywców w Nysie, szkoła 
podstawowa nr 53 w War- 
szawie, szkoła podstawowa 
nr 50 w Warszawie, druży- 
na harcerska im. gen. K. 
Świerczewskiego Warszawa- 
Okęcie, Zasadnicza Szkoła 
Metalowa w Jasience, szko- 
ła podstawowa w Chamo- 
wie, szkoła podstawowa nr 
9 w Radomiu, szkoła pod- 
stawowa w  Szczekocinach, 
POM nr 109 w Resku, Ri 
jonowy Urząd Telegraficz- 
no-Telefoniczny, Prezydium 
MRN i Zakłady Komunalne 
w Siedlcach, Rejon Lasów 
Państwowych w Przemyślu. 


i 
| 
| 
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| 
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Szeroki rozmach 


współzawodnictwa 1- Majowego 


w krajach demokracji ludowej 


* PEKIN (PAP). — Masy pra- 
cujące Chińskiej Republiki 
Ludowej witają dzień 1 Ma- 
ja — międzynarodowe święto 
ludu pracującego całego świa- 
ta, nowymi wspaniałymi suk- 
cesami produkcyjnymi. Zwy-, 
cięski meldunek złożyła m. in. 
brygada parowozu nr 620 
szanghajskiej dyrekcji kole- 
jowej, która przebyła trasę z 
Szanghaju do Nankinu długo- 


ści 1.135 ,km w ciągu doby. 


Nowe bomby 
bakteriologiczne 
zrzucili Amerykanie 


na terytorium Chin 


PEKIN (PAP), — Korespon- 
dent Nowych Chin donosi z 
AAntungu: f 

Mimo pròtestów światowej 
opinii publicznej Amerykanie 
ponownie zrzucili bomby ba- 
kteriologiczne na Chiny. Dnia 
26 marca br. o godz. 21.85 a- 
merykański samolot wojsko- 
wy pod osłoną nocy wtargnął 
do powiatu Czangbąi w pro- 
wincji Laotung, zrzucając w 
okolicy wsi Czijacaiszui kilka 


bomb bakteriologicznych. 


* » 
BUKARESZT (PAP). — Z 
każdym dniem wzrasta licz- 
ba robotników, którzy włą- 
czają się do współzawodnic- 
twa podjętego dla uczczenia 
święta 1-Majowego. Załoga 
wielkiego kombinatu hutni- 
czego im. Gheorghiu - Deja w 
Hunedoara, realizując podję- 
te zobowiązania, dała ponad 
plan kilkanaście szybkościo- 
wych wytopów, 
* . 


+ 
PRAGA (PAP). — W fabry- 
kach i zakładach przemysło- 
wych, w kolejnictwie i bu- 
downietwie rozwija się współ- 
zawodnietwo dla uczczenia 1 
Maja. Poważne sukcesy osią- 
gnęli robotnicy i pracownicy 
inżynieryjno - techniczni cze- 
chosłowackiego przemysłu 
węglowego. 
CR" . 
BUDAPESZT (PAP). — Na 
Węgrzech rozwija się socjali- 
styczne współzawodnictwo, 
podjęte dla uczczenia między- 
narodowego święta mas pra- 
cujących—1 Maja. Do współ- 
zawodnictwa włączyli się hut- 
nicy, górnicy, włókniarze o= 
raz pracownicy innych gałę- 
zi przemysłu. 


Ogromne możliwości rozwoju 
międzynarodowej współpracy gospodarczej | x 
stwierdziła Konferencja Moskiewska 


GŁOS ROBOTNICZY 


Uchwały Międzynarodowej Konferencji Gospodarczej 


MOSKWA (PAP). — Dnia 
12 kwietnia odbyło się ostat- 
nie plenarne posiedzenie Mię- 
dzynarodowej, Konferencji 
Gospodarczej, na którym u- 
chwalono jednomyślnie apel 
do Zgromadzenia Ogólnego 
Organizacji Narodów Zjedno- 
czonych, rezolucję o utworze= 


niu komitetu współdziałania 
w rozwoju handlu międzyna- 
rodowego, komunikat o Mię- 
dzynarodowej Konferencji 
Gospodarczej w Moskwie. 

Poniżej podajemy w skró- 
cie teksty powyższych trzech 
dokumentów, 


Komunikat o Międzynaje dosk) Konferencji 
Gospodarczej w Moskwie 


Od 3 do 12 kwietnia br. ob- 
radowała w Moskwie Między- 
narodowa Konferencja Gos- 
podarcza przemysłowców, 
kupców, ekonomistów, dział: 
czy związkowych i spół: 
czych, która rozpatrzyła „mo- 
żliwości poprawy warunków 
życia ludzi poprzez pokojową 
współpracę różnych krajów i 
różnych systemów, poprzez 
rozwój stosunków gospodar- 
czych”, 5 

W konferencji wzięło udział 
ATi osób z 49 krajów. 

Konferencja rozpatrzyła 
wszechstronnie obecną sytu= 
ację w handlu międzynarodo= 
wym i stwierdziła, że pogor- 
szenie stosunków  międzyna- 
rodowych, które pogłębiło się 
szczególnie w ostatnich la- 
tach, zwiększyło sztuczne 
przeszkody, utrudniające wy= 
mianę handlową między kra: 
jami., Naruszone zostały tr 
dycyjne stosunki handlowe 
między krajami, uległy ogra- 
niczeniu strefy geograficzne 
handlu i ostro zakłócona zo- 
stała wymiana między Zacho- 
dem a Wschodem. 

W wyniku szerokiej I swo- 
bodnej wymiany poglądów 
konferencja jednomyślnie 
stwierdziła, że obroty handlu 
międzynarodowego mogą być 
znacznie zwiększone i że roz- 
szerzenie stosunków  handlo- 
wych między krajami przy- 
niosłoby korzyść przemysłow- 
com, kupcom, rolnikom. Do- 
prowadziłoby to do lepszego 
wykorzystania zasobów gos- 
podarczych wszystkich kra- 
jów i przyczyniłoby się do 
zwiększenia stanu zatrudnie- 
nia i podniesienia stopy życio- 
wej szerokich mas ludności. 

Na podstawie oświadczeń 
uczestników konferencji, 
przybyłych z różnych krajów, 
można było stwierdzić, że 
różnice systemów gospodar- 
czych i społecznych nie są 
przeszkodą dla rozszerzenia 
międzynarodowych stosunków 
gospodarczych, opartych na 
równości i wzajemnych ko- 
rzyściaeh. 

Na konferencji ujawniły się 
wielkie konkretne możliwo- 
ści rozszerzenia handlu mię- 
dzy krajami Europy zachod- 
niej, USA, Kanadą, krajami 
Ameryki Łacińskiej, Azji, 
Afryki, Związkiem  Radziec- 
kim, Chińską Republiką Lu- 
dową « i krajami Europy 
wschodniej i środkowej. Pra- 
ce konferencji pokazały, że 


VIII Plenum 
Komitetu Centralnego 


Komsomołu 


MOSKWA (PAP). W tych 
dniach obradowało w Mo- 
skwie VIII Plenum Komitetu 
Centralnego  Wszechzwiązko- 
wego Leninowskiego Komuni- 
stycznego Związku Młodzieży, 


postęp gospodarczy ekonomi- 
cznie zacofanych krajów 1 
zaopatrzenie ich w maszyny 
oraz urządzenia przemysłowe, 
jak również ustalenie korzyst- 
nego wzajemnie stosunku 
między cenami surowców, ja- 
kie te kraje. eksportują a ce- 
nami towarów, które impor- 
tują — posiada niezwykle 
ważne znaczenie dla rozwoju 

handlu międzynarodowego 1 
dla pokojowej współpracy go- 
spodarczej. 

* Uczestnicy konferencji wnie- 
áli propozycje w sprawie 
zwiększenia obrotów handlu 
zagranicznego 1 wskazali to- 
wary, które mogliby sprzeda- 
wać i kupować na wzajemnie 
korzystnych warunkach. 

W czasie konferencji przed- 
stawiciele kół przemysłowych 
i handlowych różnych kra- 
jów mieli możność nawiąza- 
nia osobistego kontaktu, roz- 
patrzenia interesujących ich 
spraw na szerokiej podsta- 
wie i prowadzenia pertrakta- 
cji handlowych. W rezultacie 
tych rozmów zawarto znaczną 
ilość transakcji między re- 
prezentowanymi na konferen- 
cji firmami różnych krajów. 
Pertraktacje handlowe, roz- 
poczęte na konferencji, są 
kontynuowane. Świadczą one 
o tym, że wśród działaczy go- 
spodarczych istnieją silne 
tendencje do wykorzystania 
wszelkich możliwości dla roz- 
szerzenia handlu międzynaro 
dowego. 

Na konferencji ujawniło 
się jednomyślnie dążenie 
wszystkich jej uczestników do 
kontynuowania i rozwijania 
rozpoczętej przez nich pracy 
w . dziedzinie rozszerzenia 
handlu międzynarodowego. 
W. szczególności uznano za 
pożądane zwołanie jeszcze je- 
dnej Międzynarodowej Konfe- 
rencji Gospodarczej, opartej 
na tych samych zasadach, ja- 
kimi kierowała się Międzyna- 
rodowa Konferencja Gospo- 
darcza w Moskwie. 

Dla wcielenia tych propozy- 
cji w życie konferencja wy- 
brała komitet współdziałania 
w celu rozwoju handlu mię- 
dzynarodowego. W skład ko- 
mitetu weszły następujące o= 
soby: Antoine Allard (Belgia), 
Paul Bastid (Francja), Oliver 
Vickery (USA), Gutierres Vice 
tor Manuel (Guatemala), Jo- 
sef Dobretsberger (Austria), 
Imre Degen (Węgry), Hossein 
Daryusch (Iran), Henri Jour- 
dain (Światowa Federacja 
Związków Zawodowych), Mo- 
hammed Iftikhar - ud - din 
(Pakistan), Greta Kuckhoft 
(Niemiecka Republika Demo- 
kratyczna), Lalczand Hira 
Czand (Indie), Oskar Lange 
(Polska), Pierre Lebrun (Fran- 
cja), Liu Nin-i (Światowa Fe- 
deracja Związków  Zawodo- 
wych), D. P. Mukerie (Indie), 
Nan Han-czeng (Chiny), M, 
W. Niesterow (ZSRR), Anto- 
nio Pesenti (Włochy), Jack 


Bolesław Bierut 


| Życie i działalność 


| Ponad dwa tysiące delegatów mieści 
świeżo odbudowana aula Politechniki 
Warszawskiej, Na trybunach — przed- 
stawiciele kierownictw PPR i PPS, za- 
służeni działacze obu partii, najlepsi 
przodownicy pracy, reprezentanci mię- 
dzynarodowego ruchu robotniczego z 
trzydziestu krajów świata. 

Kongres  Zjednoczeniowy obraduje. 
Z mównicy rozlega się spokojny, ważą- 
cy każde słowo głos Bolesława Bieruta. 
W referacie o podstawach ideologicz- 
nych zjednoczonej partii Bierut daje 
wnikliwy przegląd _ siedemdziesięciolet. 
niego szlaku polskiego, ruchu robotni- 
czego. 
| „Byly to — mówi. — droga zacięte, 
| nporozywej. nieubłaganej walki klaso- 
wej. droga wzniesień 1 odpływów, tra- 
glcznych załamań | odrodzonych nadziel, 
klęsk 1 zwycięstw,  wielotystęcznych 
ofiar | bohaterskiego hartu. Była to 
droga ruchu woląż idącego naprzód, mi- 
mo wahań i błędów, rachu coraz bogat- 
szego w doświadczenia rewolucyjne, cos 
raz głębiej przyswãjającego sobie zni 
jomość procesów 1 praw walki klaso- 
(wej... Wynikiem tej twardej, sledem- 
' dziesiecioletnieł walki jest nasze pañ- 
stwo ludowe, jest nowy ustrój społecz 
ny demokracji ludowej, który prowadzi 
do socjalizmu. Wynikiem tej wałki jest 
dzisiejsza przodująca rola polskiej kla- 
* gy robotniczej w narodzie | w państwie. 
Wynikiem tej walki jest dzisiejszy Ko 
gres Zlednoczeniowy, na który spoig 
da i któremu przysłuchuje się: Ra 
z uwagą i sympatia olbrzymia więk- 
szość naszego narodu”. 

Połowa tej — siedemdziesięcioletniej 
drogi — to zarazem droga własnej wal- 
ki Bolesława Bieruta. Doświadczenia 
ruchu — to także jego własne doświad- 
czenia, przeżyte i przemyślane w ciągu 
długich dziesięcioleci trudu rewolucyj. 
nego. cnraz bardziej konsekwentnego, 
coraz bliższego celu. _ 


W czterogodzinnym referacie Bolesław 
Bierut doszczętnie rozbił wszystkie wro- 
gie, antyludowe teorie 1 teoryjki 0 rze- 
komych zasługach pepesowskiego refor- 
mizmu dla, niepodległości kraju, wszyst 
kie fałszywe poglądy o jakiejś „szcze- 
gólnej“ polskiej drodze rozwojowej, 
opartej na trwałym współżyciu w ra- 
mach demokracji ludowej dwóch ustro- 
jów społecznych. kapitalistycznego i50- 
cjalistycznego. Dał jasne sformułowanie 
istoty władzy ludowej w Polsce, mó- 
wiąc, że „demokracja ludowa nie jest 
formą.. trwałego współżycia dwóch róż- 
norodnych ustrojów społecznych, lecz 
Jest formą wypierania | stopniowej lik- 
widacji elementów  kapitalistycznych, 
a zarazem formą rozwijania 1 umacnia- 
nia podstaw przyszłej gospodarki socja- 
listycznej". Jest ona „szczególną formą 
władzy rewolucyjnej, |owstałą w no- 
wych warunkach historycznych naszej 
epoki — jest ona wyrazem nowego 
układu sił klasowych w skali międzyna- 
rodowej"; 


~ Powstanie tej szczególnej formy. wła- 


dzy rewolucyjnej, formy demokracji lu- 
dowej, wypełniające] podstawowe funk- 
cje dyktatury proletariatu umożliwił 
Związek Radziecki, „bo zadecydował 
o klęsce faszyzmu w Europie", bo 
bezpośrednio obecność Armii Rad: 


c- 


kiej obezwładniła naszego wroga klaso- 
wego.. 
Uchwalenie zasadniczej deklaracji, 


przyjęcie przez Kongres marksistowsko- 
leninowskiego statutu partii oraz usta- 
lenie wytycznych Sześcioletniego Planu 
budowy fundamentów ustroju socjali- 
stycznego — wszystko to było wyrazem 
rozeromienia w polskim ruchu robotni- 
czym antyludowych poglądów gomuł- 
kowszczyzny i prawicy PPS, oznaczało 
rozbicie nadziei imperializmu na wyna- 
czenie linii rozwojowej Polski Ludowej 
poprzez jego agentury w ruchu robotni- 
czym i oderwanie Polski od światowego 
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bloku demokratycznego z ZSRR na czele. 

Kongres Zjednoczeniowy stał się dla 
mas pracujących, dla narodu polskiego, 
dla dalszych losów Polski wydarzeniem 
o wyjatkowym znaczeniu. Otwierał on 
— jak to dobitnie określił Bolesław 
Bierut w końcowym przemówieniu wy- 
fłoszonym na Kongresie — nową kartę 
dziejów polskiego ruchu robotniczego 
i zarazem nową kartę dziejów narodu 
polskiego. 

Na pierwszym posiedzeniu obranego 
przez Kongres Komitetu Centralnego Bo- 
Jesławowi Bierutowi powierzono funk 
cję przewodniczącego Komitetu Centri 
nego. Odtąd łączy on sprawowanie naj- 
wyższego urzędu państwowego, urzędu 
Prezydenta, z najwyższą funkcją par- 
tyjną. 

2 osobą Bolesława Bieruta — jego wy- 
powiedziami, artykułami, kierowniczą 
pracą — nierozerwalnie wiążą się 
wszystkie zmagania narodu polskiego 
o pokój, o postęp i socjalizm. wszystkie 
nasze osiągnięcia w budownietwie par- 
tyjnym, gospodarczym 1 kulturalnym, 
wszystkie najbardziej doniosłe uchwały 
partii i rządu nakreślające kierunek 
dalszego marszu. 

We wszechstronnej, wielokierunkowej. 
nadzwyczaj bogatej działalności Bieruta 
czerwoną nicią przewija się troska 
o bolszewicką zwartość szeregów par- 
tyinych 1 wierność naukom Lenina 
1 Stalina, o stałe podnoszenie świadomo. 
ści marksistowsko-leninowskiej człon- 
ków partii, troska o to, aby partia sta- 
wała się coraz umiejętniejszym kierow- 
nikiem narodu w walce o pokój 1 przy- 
szłość Polski. 

Pod wodza Bolesława Bieruta partia 
w oparciu o wytyczne listopadowego TI] 
plenum uczyniła nowy olbrzymi krok 
naprzód w dziele umocnienia swych 
szeregów. umocnienia władzy ludowej 
Rachuby imperializmu amerykańskiego 
na rozsadzenie od wewnątrz spoistości 


* (Argentyna), 


Perry (Anglia), Otokar Pohl 
(Czechosłowacja), Joan Vid- 
let Robinson (Anglia), Otto 
da Rocha e Silva (Brazylia), 
Sergio Steve (Włochy), Such- 
jar Tediasukmana  (Indone- 
zja), Felipe Florencio Freyre 
Karl Wilhelm 
(Holandia), L S. 
Chochłow (Związek Radziec- 
ki, Edmund von Henke 
(USA), Czi Czao-ting (Chiny), 


dè Vries 


Rezolucia o utworzeniu 


w rozwoju handlu 


Międzynarodowa Konferen= 
cja Gospodarcza postanawia 
kontynuować wysiłki rozpo- 
częte na tej konferencji, aby 
współdziałać w rozszerzeniu 
handlu tniędzy krajami na 
zasadach równości į wzajem- 
nych korzyści w interesie 
rozwoju gospodarczego posz- 
czególnych krajów oraz do- 
brobytu ich ludności. W tym 
celi Międzynarodowa Kon- 
ferencja Gospodarcza posta- 
nawia stworzyć komitet 
współdziałania w rozwoju 
handlu międzynarodowego, 

Do zadań komitetu należy 
współdziałanie w rozpowszech- 
nianiu informacji o Między- 
narodowej Konferencji Gos- 
podarczej 1 © rozszerzaniu 
handlu między krajami na 
zasadach równości i z nale- 


Apel Konferencji Gospodarczej 


do Zgromadzenia 


Międzynarodowa Konferen- 
cja Gospodarcza postanawia 
zwrócić się do Zgromadzenia 
Ogólnego Organizacji Naro- 
dów Zjednoczonych z dekla- 
racją, w której głosi m. in.: 

Międzynarodowa Konteren- 
cja Gospodarcza uważa za 
konieczne zwrócić uwagę 
Zgromadzenia Ogólnego ONZ 
na rozprężenie, panujące w 
światowej wymianie handlo- 
wej i na kurczenie się sto- 
sunków handlowych między 
państwami, wywołane różne- 
go rodzaju sztucznymi ogra- 
niczeniami i  przeszkodam. 
które wzmogły się szczegól- 
nie w ostatnich latach, W 
wyniku tego gospodarka na- 
rodowa wielu krajów przeży- 
wa poważne trudności, zakłó- 
cenie równowagi bilansów 
płatniczych, ograniczenie im- 
portu żywotnie niezbędn: 
towarów, wżróst een. zaha- 
mowanie rozwoju przetmysło- 
wego, zwiększenie bezrobocia, 
zaostrzenie braku żywności, 
pogorszenie warunkow życia 
ludności. 

Jednocześnie, jak  stwier- 
dzono konferencji, istnie- 
a wielkie możliwości zwię- 
szenia obrotów handlu mię- 
dzynarodowego i rozszerzenia 
jego granic geograficznych. 

Na konferencji okazało się, 
że koła gospodarcze  przeja- 
wiają wielkie zainteresowanie 
dlą wykorzystania tych moż- 
liwości w celu dalszego roz- 
szerzenia handlu między kra- 
jami. Konferencja uważa, że 
ONZ, zgodnie z artykułem 55 
Karty Narodów Zjednoczo- 
nych. powołana jest do współ- 
działania „w podniesieniu 
poziomu życia, w całkowitym 
zatrudnieniu ludności oraz 
stworzeniu warunków gospo- 
darczego i socjalnego postępu 
i rozwoju”. 

W obecnych warunkach 
szczególne znaczenie posiada 


Robert Chambetron (Francja). 

Uczestnicy konferencji 
zwracają się do przedstawi- 
cieli kół przemysłowych 1 
handlowych wszystkich kra- 
jów, do działaczy nauki i te- 
chniki, do związków zawodo- 
wych 1 do towarzystw spół- 
dzielczych bez względu na ich 
poglądy, z apelem o udziele- 
nie poparcia krokom; mają- 
cym na celu rozwój wymiany 
towarowej między krajami 1 
usunięcie przeszkód, hamują- 
cych tę wymianę. 


komitetu współdziałania 
międzynarodowego 


żytym uwzględnieniem po- 
trzæb uprzemysłowienia kra- 
jów gospodarczo zacofanych, 


Konferencja poleca  komi- 
tetowi, by.niezwłocznie przeds 
stawił Zgromadzeniu Ogól- 
nemu ONZ apel przyjęty na 
Międzynarodowej Konferen- 
cji: Gospodarczej z dnia 12 
kwietnia 1952 r, 

Poleca się również komi- 
tetowi, by ustalił datę I miej- 
sce zwołania drugiej Między- 
narodowaj Konferencji Gos- 
podarczej. 


Wydatki komitetu będą pò- 
krywane z — dobrowolnych 
składek poszczególnych osób, 
grup | komitetów krajowych, 
zainteresowanych we współ” 
działaniu w rozwoju handlu 
międzynarodowego. 


Ogólnego ONZ 


rozwój handlu między kraja- 
mi. W związku z tym Mię- 
dzynarodowa Konferencja 
Gospodarcza zwraca się do 
Zgromadzenia Ogólnego ONZ 
z propozycją zwołania w naj- 
bliższym czasie Jzonterencji 
przedstawicieli rządów z u- 
działem kół gospodarczych, 
handlowych, związków zawo- 
dowych i innych organizacji 
społecznych wszystkich kra- 
jów w celu współdziałania w 
rozszerzeniu handlu między- 
narodowego na zasadach rów- 
ności z należytym” uwzględ- 
nieniem potrzeb uprzemysło- 
wienia ekonomicznego  Łaco= 
fanych krajów. 


dziecki, 


techniki, 


darczej w Moskwie. 


radzieckiej 
w służbę 
ludzi pracy, 


zastąpienia pracy mięśni pra- 
cą maszyn i sprzętu. 


Fragment sali obrad Międzynarodowej Konferencji Gospo- 


Polski Ludowej za pośrednictwem wszel. 
kich wtyczek i agentur szpiegowsko-dy- 
wersyjnych całkowicie zawiodły. Zwięk- 
szona czujność mas pracujących sku- 
tecznie paraliżowała 1 unieszkodliwiała 
przejawy wrogiej działalności, 

Szerokie warstwy narodu zwierały 
się coraz silniej wokół słusznej politycz 
nej linii partii, rosła aktywność mas w 
walce z wrogiem klasowym, w walce 
o przełamanie trudności, które wraz 
z dalszymi postępami wyłaniały się 
przed krajem na drodze budownictwa 
socjalistycznego. i 

Jedna z najpoważniejszych trudności 
— to brak kadr, brak odpowiedniej ilo- 
ści wykwalifikowanych robotników 1 
pracowników, niedostateczna jeszcze 
umiejętność kierowników naszych insty- 
tucji  wynajdywania i awansowania 
uzdolnionych ludzi pochodzacych z klasy 
robotniczej. Bolesław Bierut stale dba 
o to, aby wychowywać nowe kadry i- 
botnicze 1 pracownicze, szerzej wciągać 
do produkcji kobiety i młodzież, szyb- 
ciej torować droge robotnikom i chło- 
pom do wszystkich stanowisk w pań- 
stwie ludowym, 

Pod kierownictwem Bolesława Bieru- 
ta Komitet Centralny partii opracował 
szczeęółowy plan szerokiego kształcenia 
nowych kadr dla zaspokojenia rosną- 
cych potrzeb partii, administracji pań- 
stwowej. wszystkich dziedzin gospodarki 
narodowej | szybkiego awansowania — 
poprzez dokształcanie | codzienną tros- 
kliwą pomoc — najzdolniejszych jedno- 
stek z ludu pracującego. „Uczmy sle — 
mówi Bolesław Bierut w zakończeniu 
swego wyczerpułącego referatu na IV 
plenum KC PZPR w maju 1950 roku — 
formować i wychowywać te kadry w to- 
ku pracy codziennej, wydobywać nowe 
talenty 1 nowe siły twórcze z krynicy 
ożywczej | niewyczerpanej — z głębi 
mas ludowych. Pamiętajmy, że partia 
nasza ł nasze państwo wzmacniają swe 
siły dzieki nierozerwalnej więzi z masa- 
mi pracującymi". 

Wraz z masami pracującymi, na czele 
mas, partia pod wodzą Bolesława Bieru- 
ta urzeczywistnia olbrzymie plany prze- 
budowy kraju Dawno wykonaliśmy za- 
dania wytknięte w trzyletnim planie 
gospodarczym. Już w listopadzie 1949 r. 


Bolesław Bierut w przemówieniu na po- 
siedzeniu Komitetu Centralnego oznaj- 
mia radosną nowinę o przedtermino- 
wym wykonaniu planu trzyletniego. W 
wyniku tego silnie wzrosła produkcia 
przemysłowa, przekraczając znacznie 
poziom przedwojenny, wzrósł udział 
przemysłu ciężkiego w produkcji prze- 
mysłowej stwarzając bazę dla dalszego 
szerokiego _ uprzemysłowienia kraju 
Zmieniła się gruntownie struktura klaso- 
wa ludności, podniosła sie wydatnie sto. 
pa życiowa mas pracujących. przekra- 
czając poziom przedwojenny, Polska w 
sposób trwały weszła na drogę budow- 
nictwa socjalistycznego. 

Olbrzymie te sukcesy możliwe były 
dzięki szerokiemu rozwojowi współza» 
wodnictwa pracy i wzrostowi wydajno- 
ści, dzięki stosowaniu w coraz większym 
zakresie zasady oszczędności w produk- 
cii, racjonalizacji pracy i wynalazczości, 
dzięki temu. że pod niezłomnym kierow- 
nictwem partii z Bolesławem Bierutyn 
na czele masy pracujące łamały opór 
wroga klasowego. przezwyciężały napo- 
tykane trudności 1 zacieśniały braterską 

czność z ZSRR 1 krajami demokracji 
ludowej w obronie pokoju 1 niezależno- 
ści kraju wobec zakusów  imverializmu. 
Na gruncie osiągnięć planu trzyletniego 
mogła Polska Ludowa wytyczyć sobie 
jeszcze śmielsze cele w Sześcioletnim 
Planie budowy podstaw socjalizmu, pod 
staw szczęśliwego życia narodu. 


Wykonanie tego planu podniesie siły 
wytwórcze naszego państwa ludowego 
na niezwykle wysoki poziom 1 uczyni 
Polskę jednym z najbardziej uprzemy- 
słowionych krajów Europy Rozwój ten 
umocni naszą obronność i niezależność. 
Polska stanie się jeszcze silniejszym 
ogniwem światowego obozu pokoju. Wy- 
maga to ze strony mas pracujących du- 
żych wysiłków w walce o zwiększenie 
wydajności pracy i zniżenie kosztów 
produkcji, wymaga hattu w pokonywa- 
niu wszystkich trudności. które towa- 
rzyszą tak bujnemu rozwojowi kraju 
` „Welelając w życie nasz Plan 6-letni 
— mówił Bolesław Bierut w przemówie- 
niu końcowym wygłoszonym na plenar- 
nym posiedzeniu KC PZPR w lipcu 1950 
roku — budując podwaliny Polski Soc- 


*) Poprzednie fraamenty 
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Naród węgierski dziękuje 
za braterskie życzenia 


TOWARZYSZA BOLESŁAWA BIERUTĄ 
PREZYDENTA RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ y 


WARSZAWA 


Proszę przyjąć, Towarzyszu Prezydencie, wyrazy szcze« 
rego podziękowania w imieniu Prezydium Węgierskiej Re= 
publiki Ludowej le swoim własnym za serdeczne życzenia 
z okazji 7 rocznicy wyzwolenia naszej ojczyzny spod jarzma 
faszyzmu przez Związek Radziecki. 

Proszę Was, Towarzyszu Prezydencie, przekazać zaprzy- 
jaźnionemu narodowi polskiemu, iż lud pracujący Węgier 
stałym pogłębianiem przyjażni między naszymi narodami 
pragnie przyczynić się do powodzenia wielkiej walki o za- 
chowanie pokoju, jaką toczą narody świata pod kierowni- 


ctwem naszego wspólnego wyzwoliciela, wielkiego Związku 
Radzieckiego. r 


SANDOR RONAI 


Przewodniczący Prezydium 
Wegierskiej Republiki Ludowej 


DO * 

TOWARZYSZA JOZEFA CYRANKIEWICZA 
PREZESA RADY MINISTRÓW 
RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 


WARSZAWA 


Proszę przyjąć serdeczne podziękowanie w imieniu Rady 
Ministrów Węgierskiej Republiki Ludowej 1 narodu węgier= 
skiego za życzenia nadesłane z okazji wielkiego święta na- 
rodu węgierskiego — 7 rocznicy jego wyzwolenia przez Ar= 
mię Radziecką. | Í 

Przyjażń naszych narodów, pogłębienie której i rozkwit 
stały się możliwe dzięki naszemu wspólnemu wyzwolicielowi 
— wielkiemu Związkowi Radzieckiemu, jest I nadal będzie 
trwałym szańcem potężnego frontu narodów, 
o pokój, o budowę socjalizmu, 


walczących 


ISTVAN DOBI 


Prezes Rady Ministrów 
Węgierskiej Republiki Ludowej 


Do 

TOWARZYSZA STANISŁAWA SKRZESZEWSK. j 
MINISTRA SPRAW ZAGRANICZNYCH og 
RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 


WARSZAWA 


Proszę przyjąć, Towarzyszu Ministrze, podziękowania za 
życzenia nadesłane z okazji wielkiego święta narodu We- 
gierskiego — 7 rocznicy jego wyzwolenia przez Związek 
Radzjecki. 7 

Pragnę Was zapewnić, że aaród węgierski dąży do dal- 
szego zacieśnienia więzów łączących go z zaprzyjaźnionym 
narodem polskim, aby tym samym wzmocgić obóz narodów 
EA dj pokój, któremu przewodzi wielki Związek Ra- 


KAROLY KISS 


Minister Spraw Zagranicznych 
Węgierskiej Republiki Ludowej 


Wspaniałe radzieckie maszyny 
pracować będą przy budowie 
Pałacu Kultury i Nauki 


WARSZAWA (PAP). — Bu- 
dowa Pałacu Kultury i Nau- 
ki w Warszawie będzie poka- 
zem wspaniałej 
oddanej 
użytej w 


Już dziś, chociaż właściwa 
budowa Pałacu jeszcze się nie 
rozpoczęła, na terenie przysz- 
łego placu budowy pracują 
radzieckie maszyny i sprzęt, 
będące wyrazem ostatnich 
wymogów techniki. Dzięki 
nim prace są całkowicie zme- 
Chanizowane. Pneumatyczne 
świdry rozbijają resztki mu- 
rów. Ciężkie spychacze „Sta- 
lince" łatwo sobie radzą ze 
.zwałami gruzu, który łado= 
wany jest następnie przy po- 
mocy mechanicznych koparek 
na zmontowane na samocho- 
dach wywrotki 

Każdy dzień przynosi War- 
szawie coraz to nowe  iłości 
najnowocześniejszych maszyn 
i sprzetu. przesyłanych przez 
Kraj Rad do budowy Pałacu, 
Nieprzerwanie na bocznice 
kolejowe napływają nowe ra= 
dzieckie transporty Do chwł- 
li obecnej przybyło już dò 
stolicy ponad 50 proc. mate- 
riałów notrzebnych do budo- 
wy osiedla w Jelonkach. 


Prezes Tow. Przyjaźni 
Brytyjska - Polskiej 
w Warszawie 
WARSZAWA (PAP) — 12 
bm. przybył z Londynu do 


Warszawy lord Louis Silkin 


— prezes Towarzystwa Przy= 
jaźni Brytyjsko ~ Polskiej, 


celu 


jalstycznej, wykonujemy testament 1 
urzeczywistniamy marzenia całych poko- 
leń Polaków rewolucjonistów, Polaków- 


bojowników 6 wolność i sprawiedliwość ' 


spolerzną — najlepszych synów narodu 
polskiego, którzy ginęli na stokach Cyta- 
deli, na barykadach polskich miast, w 
zmaganiach z polskim faszyzmem, w 
walkach z hitlerowskim najeźdźcą. w 
starciach z faszystowskim podziemiem 1 
imperlalistyczną agenturą.. * 

Bolesław Bierut dba o to, aby z ogól- 
nym rozwojem ojczyzny szedł w parze 
równie szybko rozwój stolicy kraju Ni- 
gdy nie zapomina przyrzeczenia. które 
w imieniu rządu ludowego dał miesz- 
kańcom Warszawy w 1945 r Pod iezo 
bezpośrednią bieczą opracowany został 
plan przebudowy stolicy, który przy- 
obleka się w realne kształty poteżnych 
budowli, ulic i placów, ogrodów | fa- 
bryk  Budować należy nie tylko szybko 
1 trwale, ale nowe gmachy i place soc- 
jalistycznej stolicy odznaczać się winny 
pieknem, opartym na naszych tradvcjach 
narodowych. Z inicjatywv Bieruta nie- 
raz zbierali sie czołowi architekci kraju 
radząc nad tym. jak urzeczywistnić te 
zadańia Bolesław Bierut pomana im, 
prostuje mylne poglady | wskazułe dro- 
Re.. Trwa, wzmaga się, poteżnieje bu- 
dównictwo Warszawy, całe budownictwo 
Polski Tudowej 

Bolesław Bierut stale wyjaśnia ma- 
som nracujacym. jak ogromna i wszech= 
stronną pomoc Polska otrzymuje od 
ZSRR. jaką niezwycieżona siłą staje się 
cały światowy obóz pokoju 1 postepu, 
kierowany umiejetna dłonia wielkiego 
wodza narodów świata. Stalina. „Przy 
Jaźń. przykład, nomoc ZSRR — oto źró- 
dlo naszych sukcesów" — powie Role- 
sław Bierut w roku 1949 Tod tej chwill 


wypowiedź ta fest naijnopularniejszym 
hasłem w Polsce Ludowej, hasłem z: 
grzewającym robotników, inteligencję 


pracującą, chłopów. młodzież do wy- 
trwałego trudu dła dobra oiczyzny. do 
zwycięskiego pokonywania trudności. do 
brania przykładu t krzewienia przyjaźni 
z narodami Zwiazku Radzieckiego. 


patrz „Głos 
Robotniczy" Nr Nr 78,79, 82, 84, 86, 
m, 


U 


Dzieci są częstymi gośćmi 
towarzysza Bolesława Bieruta 


GŁOS ROBOTNICZY 


FREPZETETC 


Organizator zwycięstw 


Był 15 grudnia 1948 roku. 
Na trybunie w auli Politech- 
niki Warszawskiej stanął 
przywódca narodu, wierny 


uczeń Lenina - Stalina, pło- 
mienny rewolucjonista, Bo- 
lesław Bierut. Mówił on o 


podstawach — ideologicznych 
partii zjednoczonej klasy ro- 
botniczej. Jemu, który skupił 
wokół siebie marksistowsko = 
leninowski trzon kierowni- 
ctwa PPR, partia i naród pol- 
ski zawdzięczają, że w dniu 
zjednoczenia polska klasa ro- 
botnicza mogła dokonać już 
przeglądu swych wielkich zwy= 
cięstw, że istniał nowy apa= 
rat władzy, że zlikwidowana 
została baza materialna wiel- 
kiego kapitału i obszarnictwa, 
że granide nasze, dzięki po- 
parciu ZSRR, oparte zostały 
na Odrze i Nysie, co pozwoli 
ło nam dokonać gigantycznej 
pracy osiedleńczej na naszych 
Ziemiach Zachodnich. Wszyst- 
kie te osiągnięcia uzyskane 
zostały w ostrej walce klaso- 
wej przeciw dywersji mikołaj- 
czykowskiej w rządzie, prze- 
ciw terrorowi band leśnych, 
przeciw prawicy PPS oraz 
przeciw kontrrewolucyjnej 
grupie Gomułki. 


W dniu 15 grudnia 1948 ro- 
ku dzieliło nas zaledwie kilka 


Z głębi serca 


Listy.. listy... Hstym 

Ze wszystkich stron kraju. 
Od Ustrzyk do Gdyni, od Wał- 
brzycha do Olsztyna. Z ciem= 
nych sztolni i jasnych sal wy= 
kładowych, z hałaśliwych 
przędzalń i cichych laborato- 
rióv, z gmin i gromad płyną 
bez przerwy listy. Każdy z 
nich jest jednakowo zaadre- 
sowany: 

Warszawa 

Belweder. . 

Prezydent RP — Bolesław 
Bierut. 

wwDrogi Obywatelu Prezy- 
dencie!" 

..„Drogi Towarzyszu Prezy= 
dencie!" 


w„Drogi Towarzyszu!* 


Ludzie pracy i nauki. Gór- 
nicy, włókniarze.  hutnicy, 
chłopi, inżynierowie, artyści, 
pisarze, profesorowie uniwet- 
sytetów, młodzież i dzieci ślą 
serdeczne życzenia, dzielą się 
ymi radościami, mówią o 
osiągnięciach, wskazują jak 
będą jeszcze lepiej pracować, 
by zbudować ojczyznę szczęś- 
liwą, słoneczną, radosną. Wła- 
sną, ludową ojczyznę. 

Słowa proste. Słowa serde- 
czne, jak do ukochanego oj- 
ca, brata, przyjaciela, towa= 
rzysza. 

Słowa — z głębi serc pły- 
nące. 


„Myśleliśmy i radziliśmy 
wspólnie jakby to najpiękniej 
uczcić i powitać dzień 18 kwie- 
tnia 1952 roku, dzień 60-lecia 
"Twoich urodzin. Doszliśmy do 
wniosku, że najlepiej zrobimy 
to naszą pracą. Dlatego po- 
stanowiliśmy dać krajowi wię- 
cej kilogramów przędzy. wię- 
cej metrów tkanin, niż to by- 
ło przewidziane w planie trze- 
ciego roku Sześciolatki.. Da= 
jemy Ci nasze włókniarskie 
słowo, że załoga Zakładów im. 
Stalina w Łodzi z całym od- 
daniem walczyć będzie o 
przedterminowe wykonanie 
tych zaszczytnych zobowią = 
zaña“ | 


CEE gy * 


Każde słowo przepojone 
jest miłością i przywiązaniem 
do towarzysza Bieruta. Z 
każdego słowa wykwita czyn, 
Dzieło ludzkich marzeń i prag= 
nień obleka się w realny 
kształt, 


„My, metalowey — Józef 
wójcik 1 Stanisław Perdas, 
pracownicy Zakładów Mecha- 
nicznych im. Strzelczyka w 
Łodzi, wykonaliśmy już przy= 
padające na mas zadania Pla= 
nu 6-letniego. $ 


Ja, Stanisław Perdas, po- 
stanawiam do końca 1955 ro- 
ku wykonać w 200 procentach 
zadania Sześciolatki, a mój 
współtowarzysz pracy — Jó- 
zet Wójcik — wyszkoli 8 nie- 
wykwalifikowanych pracowni= 
ków na samodzielnych freze- 
rów". 


Twarda, spracowana dłoń 
przodownika pr kończy pe- 
łen serdeczności list: 


«wPrzesyłamy Ci, drogi To- 
warżyszu Prezydencie, prole- 
tariackie pozdrowienia i ży= 
czenia długich lat życia w 
zdrowiu i radości dla dobra 
całego narodu polskiego, dla 
socjalizmu,“ 


* * + 


Jasno oświetlona sala świe- 
tlicy spółdzielni produkcyjnej 
w, Grochowie. Wokół stołu 
starzy 1 młodzi, kobiety 1 dzie- 
ci. Wyciągają się chłopskie 
ręce po pióro. Każdy chce być 


pierwszym, , 44 


— „W dowód wdzięczności 
za Twoją bohaterską walkę o 
wyżwolenie chłopów mało i 
średniorolnych ż ucisku ob- 
szarnika — kapitalisty, my, 
członkowie spółdzielni produk- 
cyjnej w Grochowie, postano- 
wiliśmy z okazji 60 rocznicy 
"Twoich urodzin podnieść plo- 
ny buraków cukrowych o 50 
kwintali z hektara... zaopatrzyć 
„zagospodarować...  przyśpie- 
szyć slewy.. powiększyć sad 
owocowy... upowszechniać 
swe osiągnięcia Wykonane 
przez nas zobowiązania będą 
dowodem coraz bardziej u- 
macniającego się sojuszu r0- 
botniczo-chłopskiego'* 


* » » 


Kobieca głowa pochyla się 
nad stołem. Światło elektrycz 
ne pada na leżące obok książe 
ki, spracowane ręce i zeszyt. 


wW chwili, gdy piszę te 
słowa, czuję, że ręce mi drżą, 
bo przecież wiem, że Ty bę- 
dziesz czytał ten list prostej 
włókniarki. Tak sobie myślę, 
Drogi Prezydencie, że” chyba 
radość Ci sprawi to, co po- 
wiem o zakładach, w których 
pracuję. Cała nasza ¿załoga wy- 
konała w ubiegłym roku plan 
przed terminem. Teraz też 
wykonujemy regularnie pla- 
ny miesięczne. A na cześć 60 
rocznicy Twych urodzin pod= 
jęliśmy zobowiązanie wartoś- 
ci ponad 400 tysięcy złotych. 


Żyj nam jak najdłużej w 
zdrowiu, Towarzyszu Prezy- 
dencie, i prowadź nas do co- 
raz lepszej przyszłości”. 

Ręce Eugenii Kantarek — 
tkaczki z Zakładów Bawełnia- 
nych im. Szymańskiego sta- 
rannie wkładają list do koper- 
ty. 


+k 


Ręce młode, ręce zdrowe, 
ręce silne, ręce budujące No- 
wą Hutę, Tychy, MDM, Że- 
rań i Starachowice, twarde, 
spracowane chłopskie ręce pi- 
szą z całego kraju listy: Do 
Prezydenta, Do swego Prezy- 
denta! 

Co dzień rano poczta prze- 
wozi setki tysięcy listów, ży- 
czeń i depesz. Od narodu. Od 
ludzi pracy z.miast i wsi. Od 
prostych ludzi, od. szczerych 
ludzi, od złotych sere ludz- 
kich. o 

Wszystkie listy jednakowo 
zaadresowańe: 

- Warszawa. 

Belweder. 

Prezydent RP — Bolesław 
Bierut. 

Listy mówią o jednym: Ra= 
zem z Tobą, Towarzyszu Pre- 
zydencie, budować będziemy 
naszą, własną, socjalistyczną 
Polskę Ludową. 


AD. 


mas pracujących 


miesięcy od Plenum Sierpnio- 
wego KC PPR. Plenum to, 
jak stwierdził towarzysz Bie= 
rut, „uchroniło ruch robotni- 
czy w Polsce od zejścia na 
manowce, od katastrofy". Był 
to okres napiętej walki prze- 
ciw odchyleniu prawicowo = 
nacjonalistycznemu, głoszące= 
mu „odrębność polskiej dro- 
gi do socjalizmu", odżegnywa= 
jącemu się od dyktatury pros 
letariatu. i  ódrywającemu 
sprawę niepodległości od spra- 
wy socjalizmu, Plenum Sierp- 
niowe i Kongres Zjednocze- 
niowy były decydującym zwy- 
cięstwem nad grupą Gomuł- 
ki, która starała się odciąć 
nas od doświadczeń Rewolu= 
cji Październikowej i posiać 
nieufność do ZSRR i WKP(b) 
oraz usiłowała zwieść masy 
pracujące na manowce ti- 
toizmu, to jest przygotować 
powrót władzy kapitalistów. 

W tym historycznym dniu 
dla całego narodu polskiego, 
w dniu zjednoczenia polskiej 
klasy robotniczej, towarzysz 
Bierut mówił: 

„Bez wykarczowania do re- 
szty korzeni ekonomicznego 
wyzysku kapitalistycznego, 
elementy kapitalistyczne bę- 
dą dążyły do przywrócenia za 
wszelką cenę starego systemu 
gospodarki _ kapitalistycznej. 
Dlatego też klasa robotnicza 
musi prowadzić nieprzejedna- 
ną walkę z elementami kapi- 
talistycznymi, musi dążyć do 


całkowitej likwidacji wszel- 
kich form i źródeł ekono- 
micznych wyzysku  kapitali- 
stycznego. 


Z powyższych rozważań wy- 
nika, że demokracja ludowa 
nie jest formą syntezy czy 
trwałego współżycia dwóch 
różnorodnych ustrojów spo- 
łecznych, lecz jest formą wy- 
pierania i stopniowej likwi- 
dacji elementów kapitalistycz= 
nych, zarazem formą rozwi= 
jania i umacniania podstaw 
przyszłej gospodarki  socjali- 
stycznej”, 


I dalej: „..u podstaw naszej 
odmienności od drogi radziec- 
kiej leży wszechstronna po- 
moc i oparcie się na doświad- 
czeniach i osiągnięciach zwy= 
cięskiej dyktatury proletaria- 
tu w ZSRR. Dzięki temu mo- 
żemy w. ramach . demokracji 
ludowej odmiennie realizować 


funkcje dyktatury proleta- 
riatu”, 
Od owego historycznego 


dnia dzielą nas z górą trzy la- 
ta wytężonej walki i pracy. 
W świadomości narodu pol- 
skiego splotły się  nierozer- 
walnie hasła pokoju, niepo- 
dległości i socjalizmu, hasła 
wieczystej przyjaźni z krajem 
Wielkiej Rewolucji Paździer- 
nikowej. Dziś, kiedy myśli i 
uczucia całego narodu pol- 
skiego zwracają się ku osobie 


Pierwszego Obywatela Pol 
skiej Rzeczypospolitej Budo- 
wej — towarzysza Bolesława 


Bieruta w 60-lecie jego uro- 
dzin, uprzytomnić sobie musi- 
my, że Jemu to właśnie za- 
wdzięczamy okrzepnięcie na- 
szej świadomości rewolucyj- 
nej i zrozumienie istoty wła- 
dzy ludowej. i 
Towarzysz Bierut, opierając 
się na naukach Lenina i Stali- 


na wskazywał, że tak jak w | dużym 


każdym państwie, służącym 
interesom  najszerszych mas 
pracujących w okresie przej- 
ściowym od kapitalizmu do 
socjalizmu, treścią klasową 
władzy Polski Ludowej jest 
dyktatura proletariatu. Pań- 
stwo nasze, państwo dyktatu- 
ry proletariatu, przybrało po- 
stać demokracji ludowej, dzię- 
ki temu, że mogliśmy się o- 
przeć o pomoc, przyjażń, do- 
świadczenie i siłę Związku Ra- 
dzieckiego. „Demokracja lu- 
dowa — stwierdza deklaracja 
ideowa PZPR — to droga do 
socjalizmu, to nowa forma 
władzy mas pracujących z 
klasą robotniczą na czele, po- 
wstała dzięki nowej sytuacji 
historycznej i dzięki oparciu 
o ZSRR“, 

Natychmiast po wyzwole= 
niu dokonaliśmy głębokiej re- 
wolucji ludowej; przeprowa= 
dziliśmy reformę rolną, likwi- 
dując podstawy gospodarcze 
władzy obszarników. Stworzy- 
liśmy warunki dla  przecno- 
dzenia wsi na tory gospodar- 
ki socjalistycznej, Proces ten 
przebiega w ogniu trudnej, 
ciężkiej walki klasowej prze= 
ciw  kapitalistom wiejskim, 
W zaciekłej walce zdruzgota- 
liśmy stary, burżuazyjny apa- 
rat państwowy, złamaliśmy 
potęgę gospodarczą kapitali- 
stów, gdyż państwo nasze sku- 
piło w swym ręku kluczowe 
pozycje gospodarki narodo- 
wej — fabryki, banki, handel 
zagraniczny. 

Wszystkie zwycięstwa na- 
sze, osiągnięte przez nas na 
drodze budownictwa socjaliz- 
mu, zawdzięczamy temu, że 
kierownictwo partii naszej, z 
towarzyszem Bierutem na cze- 
le, zabezpieczyło nieodzowny 
warunek budowy socjalizmu, 
jakim jest ustanowienie dyk- 
tatury proletariatu w formie 
demokracji ludowej, Tylko 
dzięki ujęciu władzy państwo- 
wej przez polską klasę robot- 
niczą, zburzyliśmy stary u- 
strój kapitalistyczny i uni- 
cestwiamy z powodzeniem 
wszystkie próby dywersji, 
szkodnictwa ze strony niedo- 
bitków burżuazji, która nie 
chce dobrowolnie zejść z are- 
ny dziejowej, 

Budujemy socjalizm w Pol- 
sce wśród. wielu trudności, 
nie zapominamy jednak ani 
przez chwilę, że są tó trudno- 
ści wzrostu. Cały nasz naród. 
uznał projekt Konstytucji ja- 
ko kartę swych zwycięstw, 
odbicie i utrwalenie: olbrzy- 
mich przemian, jakie dokona- 
ły się w naszym kraju, a któ- 


re przeobraziły tak zasadni- 
czo oblicze ojczyzny naszej w 
ciągu 7 lat władzy ludowej. 

Jak powiedział towarzysz 
Bierut: „Klasa robotnicza i 
mąsy ludowe wskazały, że ich 
władza zdolna jest do prze- 
zwyciężenia tych przeszkód, 
które władza kapitalistów 1 
obszarników stawiała na dro- 
dze rozwoju gospodarczego 1 
kulturalnego, na drodze pod- 
niesienia dobrobytu mas lu- 
dowych 1 zabezpieczenia nie- 
podległości kraju". 

W towarzyszu Bierucie czci- 
my wielkiego bojownika spra- 
wy wyzwolenia społecznego i 
narodowego ludu polskiego. 
On to wprowadził kraj nasz 
na szeroką drogę postępu, roz- 
woju kulturalnego, zabezpie- 
czenia niepodległości, a więc 
na drogę socjalizmu. On to, 
kierując się niezawodną buso- 
lą marksizmu - leninizmu, 
wskazał partii naszej słuszny 
kierunek walki o ujęcie wła- 
dzy państwowej i użycie jej 
jako głównego narzędzia bu- 
dowy socjalizmu. On jest oj- 
cem zwycięstw narodu na- 
szego na pięknej drodze bu- 
downictwa socjalizmu. 


MARIAN PREIS 


M 


Morderca 


Uzupełniając ten tytuł po- 
wiemy: umundurowany mor= 
derca, w osobie gen. van 
Fleeta, dowódcy ósmej armit 
amerykańskiej na Korei. 

Odpowiadając na pytania 
dziennikarzy w sprawie ma- 
sakry jeńców północno-kore- 
ańskieh na wyspie Kożedo, 
van, Fleet oświadczył, że jeń- 
cy ci są w ogóle traktowani 
„nadzwyczaj dobrze" (!) 

A do „wydarzeń“ na wyspie 
Kożedo — powiedział pan ge- 
nerał — na pewno by nie do~ 
szło, gdyby właśnie jeńcy 
traktowani byli „bardziej su- 
rowo", 

I tu — w charakterze „lek- 
cji poglądowej" — wan Fleet 
przypomniał metody trakto- 
wania patriotów greckich, 
którzy wpadli w ręce monar- 
cho-faszystów. Jeśli wśród 
wziętych do niewoli powstań 
ców greckich tłumaczył 
van Fleet — nie doszło do 
„zamieszek", to właśnie dla- 
tego, że strażnicy „nie trak- 
towań ich w rękawiczkach 4 
nie czynili sobie z nimi zbyt 
wiele kłopotu”... 

Generał wan Fleet jest 
starym, wykwalifikowanym 
„praktykiem, On to we wła- 
snej osobie, będąc przez dłuż- 
szy czas szejem amerykań- 
skiej misji wojskowej w Ate- 


ze siażem 


nach, wydał monarcho-faszy- 
stowskiemu rządowi katego- 
ryczny rozkaz zabijania 
na miejscu wziętych do nie- 
woli powstańców. Rozkaz ten 
był wykonywany, oczywiście, 
„bez rękawiczek", masowo i 
planowo. A ponieważ trupy 
zamordowanych nie mogą w 
żaden sposób urządzać „za- 
mieszek", więc istotnie mo- 
narcho-faszystowscy oprawcy 
nie mieli z nimi „zbyt wiele 
kłopotu", 

Oto lidobójczy, ohydny cy- 
mizm amerykańskiego gene- 
tata — van Fleeta, który 2 
pewnością uważa się za „dżen- 
telmena", nosi stale eleganc= 
kie rękawiczki i — tak, jak 
Truman — wersety biblijne 
często ma. na ustach, 

Lecz ani pobożna obłuda, 
ani glansowane rękawiczki, 
ami ordery na piersi nie prze- 
słomą tego, co w van Fleecie 
jest najistotniejsze: nikczem= 
nego, bestialskiego oblicza ka= 
ta i mordercy, który po tok- 
cie unurzał swe ręce we krwi 
greckich i koreańskich obrofń- 
ców wolności. Van Fleet — to 
„godny“ przedstawiciel tej 
klasy 4 tej kasty, których 
„ozdobą" jest Truman i Ache- 
son, Mac Arthur i Ridgway, 
Eisenhower i Marshall. 


W związku z próbami wybielenia hitlerowskich spraw= 


ców zbrodni katyńskiej, pod jętymi 


przez amerykańskich 


imperialistów, do redakcji nadchodzą listy od czytelników, 
którzy dają świadectwo prawdzie, 
Poniżej drukujemy kolejny list. 


DO REDAKCJI 

„GŁOSU ROBOTNICZEGO". 

Jeszcze na początku wojny 
wywieźli nas hitlerowcy Zz 
Łodzi na roboty do Niemiec. 
Pracowaliśmy w firmie „Bru- 
ne“, która zajmowała się .ro- 
botami ziemnymi. 

Pod koniec sierpnia, czy 
też na początku września 
1942 r. firma nasza wysłała 
8 Polaków oraz majstra Niem- 
ca — na roboty do okupowa- 
nej wówczas przez hitlerow- 
ców zachodniej części Związ- 
ku Radzieckiego. p 

Przywieziońo nas do Smo- 
leńska — a stamtąd właśnie 
do miejscowości Katyń, gdzie 
mieściło się biuro naszej fir- 
my oraz biura innych firm 
niemieckich. Ludzi kręciło 
się tutaj wielu. Nikt nie wi- 
dział jednak w okolicy żad- 
nych grobów masowych. 

Z Katynia wywieźli nas 
Niemcy dalej — do Prisiel- 
skoj, gdzie ładowaliśmy ka- 
mienie na wagony. Potem 
mieszkaliśmy w Pieczorskiej 


oraz w Tyszynie. j 


Pamiętam dokładnie tę da- 
tę — było to dnia 2 maja 
1943 roku — przyszedł do 
nas lagerfuhrer na budowę i 
powiedział, że mamy jechać 
do Katynia, gdzie nam poka- 
żą groby oficerów polskich, 
zamordowanych rzekomo 
przez Rosjan. 

Pojechali jednak tylko ci, 
którzy nie rozumieli po nie- 
miecku. Natomiast nasz 
współtowarzysz Roman Ku- 
biak, który płynnie mówił po 
niemiecku — został zatrzy- 
many w obozie na funkcji. 

Po Katyniu oprowadzono 
nas pod strażą. Byliśmy tutaj 
przecież przed rokiem, więc 
znaliśmy tę miejscowość. 
Niemcy pokazali nam dwie 
wysokie na dwa do trzech 
metrów mogiły oświadczając, 
że tutaj już pochowali zwłoki 
polskich=oficerów odkryte w 
tejże miejscowości. Nigdzie je- 
dnak nie widzieliśmy dołów, 
z których by wyjęto trupy. 

Obok tych wysokich mogił 
pokazano nam dół, w którym 
leżały zwłoki oficerów pol- 


Byliśmy w Katyniu 


skich, w płaszczach, Zabici 
leżeli twarzami do ziemi. By- 
ły na mich doskonale zacho= 
wane płaszcze wojskowe, Na 
kilku oficerach, leżących od- 
dzielnie, zaobserwowaliśmy 
nie zniszczone zupełnie pasy, 
guziki i dystynkcje, czyli na- 
szywki wojskowe — bez śŚla- 
du jakiejkolwiek rdzy. 

Dół, w którym leżeli ofice- 
rowie — był otwarty. Nie by= 
ło obok niego żadnego pomo- 
stu, z którego można by pra= 
cować nad usuwaniem ziemi. 
Zastanowiło nas, dlaczego ani 
jeden trup nie był uszkodzo- 
ny, czego bez odpowiedniego 
pomostu nie dałoby się unik- 
nąć. Przez cały czas Niemcy 
mówili coś do nas w swoim 
języku, czeęo jednak nie mo- 
gliśmy zrozumieć, 

Rok i 10 miesięcy siedzieli 
Niemcy w- Katyniu, kręcili 
się po nim i po okolicach, a 
nie zauważyli nigdzie mogił z 
polskimi oficerami. Dopiero 
gdy zaczęli uciekać spod Mo- 
skwy urządzili tę katyńską 
prowokację, żeby  zohydzić 
Związek Rodziecki, 

STEFAN OKRUPSKI 
pracownik ZPW im. Waryńskiego 


KAZIMIERZ STALKOWSKI 
szofer ZPW lm. Wł. Reymonta 


Z problematyki zakładowych konferencji partyjnych 


Decyduje praca z kadrami 


Miejskie Przedsiębiorstwo 


Komunikacyjne ma niemałe 
osiągnięcia. Trzeba przyznać, 
że przyczyniła się do nich w 
organizacja 


stopniu 


partyjna, która skutecznie mo- 
bilizowała załogę do wykona» 
nia stojących przed nią zadań. 
W ubiegłym roku rozbudowa- 
no szeroko sieć linii tramwa- 


W Warszawie rozpoczęto zakrojone na wielką 
skalę prace przygotowawcze do budowy monu- 
mentalnego gmachu Pałacu Nauki i Kultury — 
wspaniałego daru Związku Radzieckiego dla Pol- 
ski Ludowej — symbolu braterskiej pomocy na- 
rodu radzieckiego dla narodu polskiego. 


'NA TERENIE BUDOWY 


W wielkim czworoboku, rozciągającym się od 
Dworca Śródmiejskiego aż po ul. Świętokrzyską 
1 w głąb do ul. Sosnowej, panuje wielki ruch. Wy= 
mijając zwały rozbitych murów 1 usypiska ziemi, 
suną dziesiątki zielonych wywrotek, wywożących 
gruz. glinę, resztki powypalanego żelastwa. Zwin- 
ne małe bagry wgryzają się w ruiny, wznosząc 
fumany kui spychacze równają teren, z łosko- 
tem rozpadają się poczerniałe zrujnowane ściany. 
Trzeba na rozległy plac spojrzeć z wysoko- 
ści kilku pięter. aby móc objąć spojrzeniem ca- 
łość. Nie dziwnego. bo przecież plac ma nie byle 
jaką powierzchnię... 50 ha. 

Choć mieszkańcy stolicy przywykli do „war= 
szówskiego tempa", choć niełatwo im zaimpono= 
wać, wszędzie, w fabryce i w tramwaju, w szko= 
łach i na ulicy, słyszy się rozmowy: „CDT będzie 
przy tym wspaniałym kolosie wyglądał, jak pu- 
dełko od zapałek. Popatrz, takiej maszyny je- 
szcze nikt u nas nie widział", Z zachwytem wy- 
rażają się o nowoczesnym sprzecie radzieckim ro- 
botnicy i inżynierowie, Co za potężne kombajny, 
dźwigi do montażu stalowej konstrukcji, nowo- 
czesne koparki. 

Młody inżynier. kierujący brygadami wiertni- 
czymi, opowiada. że podobnie, jak w zakresie ba- 
dań geologicznych. tak samo we wszystkich in- 
nych dziedzinach metody radzieckie — to zupeł- 
na rewolucja w technice, 

Wspaniały Pałac Przyjaźni, który wyrośnie 
w sercu Warszawy. to nie tylko przyszła ozdoba 
naszej stolicy, to zarazem bezcenna akademia 
techniczna, w której tysiące polskich inżynierów, 
techników i robotników będą studiować pod kie- 
runkiem radzieckich towarzyszy metody przodu- 
jącego budownictwa pokoju, budownictwa ZSRR. 

O zaszczyt współpracy 2 radzieckimi brygada- 
mi ubiegają się najlepsze załogi budowlane kra- 
ju Gdy na naradzie aktywu budowlanego, która 
odbywała się w ostutnich dniach w stolicy, roze- 
szła się radosna wieść o wspaniałym darze Zwi4z- 
ku Radzieckiego — nie było tam nikogo. kto by 
nie westchnął* „Och jakbym chciał pracować 
2 radzieckimi towarzyszami jakbym bardzo pra- 
gna? pod ich kierunkiem budować i uczyć się 

Plan 6-letni stawia przed naszym budowni- 
ctwem ogromne zadania. musimy budować coraz 


więcej, coraz lepiej { taniej, zaś aby to osiągnąć, 
trzeba się uczyć, uczyć i jeszcze raz uczyć. 
Uczyć nie tylko z książek, ale i z życia, „W swej 
pracy korzystam z doświadczeń radzieckich — 
mówi przodownik pracy z Muranowa, betoniarz 
Skórzyński — ale poznaję je wyłącznie z książek: 
bezpośrednie zetknięcie sf z ludźmi, stosującymi 
nowe metody i bezpośredni udział w ich pracy — 
może znacznie więcej nauczyć, niż same książki”, 


NARESZCIE WIOSNA 


Podczas gdy koparki wgryzają się w miękką, 
rozmarzniętą ziemię, gdy murarze zapoczątkowali 
wiosenny sezon w budownictwie — tysiące trak= 


Brygada traktorowa POM w Zapolu w pow sie- 
radzkim na chwilę przed wyjazdem na pola 
spółdzielni produkcyjnych. 


torów wyruszyły w pole, siewniki rzucają już 
w ziemię ziarno Długo oczekiwana wiosna nade- 
szła — trzeba dogonić stracony czas. Niemożliwe 
byłoby to dawniej gdy chłop. zdany wyłącznie na 
własne siły, bez opieki i pomocy państwa, wyzy= 
skiwany przez obszarąika i bogacza, nie umiał 
walczyć z kaprysami przyrody Ale i dziś zadanie 
to niełatwe — wymaga wzmożonych, wytężonych 
wysiłków, z 

Zrozumieli to dobrze traktorzyści Państwowych 
Ośrodków Maszynowych. Oto brygadzista POM 
w Żapolu pow sieradzki, Jerzy Szulc. stwierdził: 
„Od dobrze | sprawnie wykonanej pracy zależy 
obfitość planów w spółdzielniach produkcyjnvch 
i grupach uprawowych Na nas patrzą — robotnik 
i chłop którzy wiedzą że od naszej pracy w du- 
żym stopniu uzależnione jest należyte zaopatrze- 
nie ludzi pracy w artykuły żywnościowe”. Zrozu= 
mieli to dobrze chłopi z gromady Chraplewo któ- 
rzy już raz wezwali wieś do współzawodnictwa 


ku uczczeniu 60 rocznicy urodzin towarzysza Bie- 
ruta oraz dnia 1 Maja, i których głos znów po- 
płynął na całą Polskę: „Skracajcie czas wiosen= 
nych siewów. Im wcześniej zasiejesz, tym więcej 
zbierzesz“, 

Nowy apel wywołał żywy oddźwięk wśród chło- 
pów. Rozumieją oni, że szybki, staranny siew le- 
ży w ich własnym interesie i w interesie Państwa 
Ludowego, że wysokie plony przyczynią się do 
zwiększenia dobrobytu mas chłopskich, do lep- 
szego zaopatrzenia ludności miejskiej w produkty 
rolne, a przemysłu w surowce, do wzmocnienia 
siły gospodarczej naszej ojczyzny. 

POCIĄG Z LISTEM GWARANCYJNYM 

Wspaniałe zobowihzania, podjęte dla uczczenia 
80 rocznicy urodzin towarzysza Bieruta i'dnia 
1 Maja, rodzą dzień po dniu nowe, coraz wyższe 
formy współzawodnictwa w różnych dziedzinach 
naszej gospodarki narodowej Ostatnio wyjechał 
z Tarnowskich Gór t, zw. „pociąg z listem gwa- 
rancyjnym", Á 

Słyszeliśmy 0 przodownikach = maszynistach, 
którzy przemierzają tysiące kilometrów bez ge- 
neralnego remontu, o  palaczach, którzy dzięki 
radzieckim doświadczeniom umieją unikać częste- 
go płukania kotła. Na czym jednak polega nowa 
forma współzawodnictwa, kto i komu daje tę 
gwarancję? 

Załoga pociągu, wyruszając na trasę, zobowią- 
zuje się dojechać do miejsca przeznaczenia bez 
żadnych „przeróbek“, t: zn. będzie dbała o to, by 
wszystkie wagony doszły do celu. by skład pocią- 
gu nie ulegał zmianom. Dotychczas zdarza się 
często, że z powodu różnych usterek technicznych 
czy innych pociągi muszą na niektórych stacjach 
zatrzymywać się. wekslować, „przemeblowywać”, 
wagony zaś tracą drogocenny czas. 

Nasi kolejarze. wzorując się na radzieckich to- 
warzyszach z Briańska — i na tym odcinku wy- 
powiadają walkę marnotrawstwu i biorą się ener- 
gicznie do roboty Tyle jej przecież czeka na wiel- 
kich szlakach Sześcioletniego Planu! Trzeba co- 
raz więcej i sprawniej przewozić węgiel, żelazo 
1 stal. miastom dowozić chleb i beton, wsi nawozy 
i maszyny. Nowej Hucie i setkom innych potęż- 
nych obiektów inwestycyinych — cegłę. do War- 
szawy prowadzić tysiące długich pociągów, z któ- 
rych wiele wypełniają dostarczane nam prze? 
ZSRR materialy budowlane i maszyny. przezna- 
czone na budowę pięknega Pałacu yiaźni któ- 
ry. niby gigantyczny pomnik braterstwa i poko- 
jowej współpracy, wysoko wystrzeli ponad gma- 
chy naszej stolicy, 

— —>—m>o>, m, DJ, 


jowych, doprowadzono nowe 
linie do osiedli robotniczych, 
dawniej pozbawionych komu- 
nikacji ze śródmieściem. Zwię- 
kszyła się znacznie zdolność 
przewozowa łódzkich tramwał 
— dzięki wzrostowi taboru. 
Plan przewozu podróżnych zo= 
stał wykońany w 111 proc. 
Zdolność użytkowa taboru do= 
chodzi do 91 proc. — co sta- 
nowi niemały sukces całej 
załogi. Osiągnięcia te uzyska- 
no dzięki coraz lepszej pracy 
warsztatów mechanicznych, 
dzięki wzrostowi wydajności 
pracy konduktorów itd, Na 
skutek mobilizacji organiza- 
cji partyjnej załoga MPK pod- 
jęła i realizuje zobowiązania 
z okazji 60-lecia urodzin to- 
warzysza Bieruta, zwracając 
szczególnie uwagę na termino= 
we i dokładne przeprowadza- 
nie remontów. Załoga war- 
sztatów w. ramach czynu 
na część 60 rocznicy urodzin 
tów, Bieruta, mimo niepełnej 
obsady stanowisk, - wykonała 
plan remontów kapitalnych 
przed terminem. 

Są jednak w MPR poważne 
niedomagania, są trudności 
wypływające przede wszyst- 
kim z braku ludzi i ż fluktua- 
cji załogi O przyczynach tych 
braków mówiono szeroko na 
partyjnej konferencji wybor- 
czej Przeciętnie około 40 pra- 
cowników. miesięcznie zwalnia 
się z pracy, a są to najczęściej 
młodzi nracownicy, którzy nie 
„zagrzewają" długo miejsca w, 
MPK 


Dyskusja wykazała, że nowo- 
przyjęci pracownicy po zet 
knięciu sie z pierwszymi trud- 
nościami na stanowisku kon- 
duktóra czy motorniczego. po- 
rzucają zawód. Organizacja 
partyjna dotychczas nie zain- 


teresowała się tym, nie sta- 
rała się temu szkodliwemu 
zjawisku przeciwdziałać Po 


prostu ani agitatorzy. ani gru- 
py partyjne nie otrzymały za- 
dania, aby ludziom tym wy- 
tłumaczyć. jakie szkody wyrzą= 
dzają przedsiębiorstwu swvm 
postępowaniem, uświadomić 
im ich odpowiedzialne zada- 
nia, a przede wszvstkim — po- 
móc usunąć trudności. z jaki- 
mi się borykają Brak w Miej- 
skim  Przedsiębiorstwie Ko- 
munikacyjnym szczególnie 
współpracy z  nowoprzyję- 
tymi kobietami — motorni- 
czymi i konduktorkami Or- 
gonizacju partyjna nie doce- 
niła ważnego zagadnienia — 


wychowania 1 przygotowania 
kobiet do nowych żawodów, 
nie potrafiła w tym kierunku 
zmobilizować rady kobiecej. 

Rada kobieca nie postarała 
się na przykład do tej pory o 
zorganizowanie przy «MPK 
żłobka, co przyczyniłoby się w 
znacznym stopniu do ułatwien 
nią pracy kobietom — mat- 
kom. 

Poważną przyczyną trudno- 
ści w MPK jest wysoka ab= 
sencja m. in. wśród mło< 
dych, nowoprzyjętych pracow= 
ników. Organizacja partyjna 
MPK nie stosowała jednak 
metod pracy polityczno = u= 
świadamiającej wśród tych 
pracowników. Słabo pracują 
nad wychowaniem młodych 
kadr kontrolerzy i Instrukto= 
rzy, których częstokroć cechu= 
je konserwatyzm í nieodpo = 
wiedni stosunek do młodych 
pracowników. W dyskusji tow. 
Czerermuszkin mówił słusznie o 
tym, że szkolenie zawodowe, 
prowaczone w MPK, powin= 
no być ściśle powiązane z po- 
litycznym wychowaniem mło- 
dych ludzi, wyrobieniem w 
nich socjalistycznego stosun= 
ku do pracy, przywiązania do 
swego zakładu i dumy z wy= 
konywanego zawodu. Mówili 
towarzysze (tow. Recheta) o 
braku propagandy  poglądo= 
wej, agitacji masowej, braku 
popularyzacji osiągnięć przo= 
downików pracy i t. p. Nie 
ulega wątpliwości, że agita- 
cja, że upolitycznienie szko= 
lenia zawodowego, że wycho- 
wywanię ludzi przez organiza 
cję partyjną — położyłoby raz 
na zawsze kres i absencji i 
fluktuacji. Nie ulega też wat- 
pliwości, że właściwy stosu- 
nek do nowych kadr, opieka 
nad nimi (szczególnie nad ko- 
bietami), praca polityczna nad 
wstępującymi do nowego za- 
wodu — zlikwidowałaby trud= 
ności. wynikające 2 braku rąk 
do pracy. 

Zagadnienia te są ogromnie 
ważne dla organizacji partyj- 
nej w MPK Przedsiębiorstwo 
stale rozwija się. wzrasta, sta- 
da przed nim coraz trudniej- 
sze zadania Żeby im sprostać 
— organizacja partyjna tego 
przedsiebiorstwa musi umieć 
właściwie rozwiązywać prob- 
lem pracy ż ludźmi. musi ca= 
łą uwage kierować na podno= 
szenie socjalistycznej dyscy= 
pliny pracy i kształceńie no- 
wych kadr. 

E, SKOWERSRA 


Nagrodę Przechodnią „Głosu Robotniczego”, który odbędzie się dnia 20 kwietnia br. 


NA ZDJĘCIU: Sztafeta ZS „Ogniwo“, Od lewej w I rzędzie 


Kaczmarek, 


Kaczmarek, Majcher, Tomasik, Starosta, Grabowska, Siedzą: Pliszka, Gawrońska, Po- 
pławski, Dębowska, Szymczewski, Sawicka, Zygur. 


W niedzielę — Wiosenny Uliczny Bieg Sztafetowy 


o Nagrodę Przechodnią redakcji „GłosuRobolniczego" 


Cała sportowa Łódź żyje 0* 
becnie pod znakiem trzech 
zbliżających się imprez: V 
Międzynarodowego Wyścigu 
Pokoju, którego trasa, wiodą- 
ca z Warszawy poprzez Berlin 
do Pragi, przebiegać będzie 
przez Łódź, łódzkiego kolar- 
skiego „Wyścigu Pokoju“ oraz 
wiosennego Ulicznego Biegu 
Sztafetowego o Nagrodę Prze- 
chodnią redakcji „Głosu Ro- 
botniczego”. 

Najbliższą imprezą, która 
odbędzie się już w przyszłą 
niedzielę, będzie Wiosenny U- 
liczny Bieg Sztafetowy o Na- 
grodę Przechodnią redakcji 
„Głosu Robotniczego". Jak 
wielkie zainteresowanie wzbu- 
dził ten bieg, świadczy lista 
zgłoszeń. AZS do biegu na- 
szego wystawia około 30 szta- 
fet, ZS „Włókniarz* — około 
20 sztafet, ZS „Ogniwo“ — 
również około 20 sztafet, ZS 
„Unia“ — około 10 sztafet, ZS 
„Spójnia“ — około 15 sztafet, 
ZS „Kolejarz“ — około 10 
sztafet, ZS „Stal“ — około 20 
sztafet, DOSZ — około 30 
sztafet 1 ZS „Budowlani* — 
około 25 sztafet. 

W związku z tym, że w 
Biegu weźmie udział wielka 
ilość zawodniczek i zawodni- 
ków i że Bieg odbywać się bę- 


dzie w centrum miasta na ul. 
Piotrkowskiej przy zamknię- 
tym ruchu tramwajowym, ko- 
nieczne jest, aby impreza ta 
była bardzo spręż; 
prowadzona. Organizator tej 
imponującej imprezy — sekcja 


lekkoatletyczna ŁKKF apeluje | 


do zawodników, aby zaehowa- 
niem swym nie utrudniali 
utrzymania należytego po- 
rządku na całej trasie, która 
od startu do mety obstawiona 
będzie gęstym szpalerem pu- 
bliczności. 

Ponieważ najłatwiej o za- 
kłócenie porządku będzie przy 
zmianie pałeczek, A więc po 
zakończeniu biegu przez nie- 
których zawodników, organi- 
zatorzy zwracają się z apelem 
do wszystkich 
imprezy, aby po ukończeniu 
biegu nie schodzili na chodni- 
ki, lecz zatrzymywali się na 
swoich torach i natychmiast, 
oddawali swe numery sędziom 
porządkowym, ze specjalnymi 
opaskami~na ramionach, Po 
zakończeniu całego biegu za- 
wodnicy zostaną przewiezieni 
na metę i tu oczekiwać będą 
na ogłoszenie oficjalnych wy- 
ników i uroczyste rozdanie 
nagród. 

Dalsze zapisy 
przyjmuje st 


do Biegu 
a lekkoatle- 


nr rrr LLL, 


Najlepsi zawodnicy „Ogniwa“ staną 
do Biegu Szłafetowego o nagrodę 
red. „Głosu Robotniczego“ 


W składach sztafet, zgłasza- 
nych do Wiosennego Uliczne- 
go Biegu Sztafetowego o Na- 
grodę Przechodnią redakcji 
„Głosu Robotniczego”, figuru- 
je szereg nazwisk popularnych 
lekkoatletów, W jednej ze szta- 
fet „Ogniwa“, obok zasłużonej 
mistrzyni sport dwigi Gła- 
żewskiej, póbiegni Sawicka 
— mistrzyni biegu na 30 m w 
hali na rok 1952, Sadurówna 


— mistrzyni biegu na 500 m 
w hali na rok 1951, Brzozow- 
— wicemistrz przełaju ju- 
ów na rok 1952, Dębow- 
ska — mistrzyni przełaju se- 
niorek na rok 1952. A obok 
nich. tacy zawodnicy jak: 
Fręczkowski, Cywiń: Jesi 
nek, Wrocławski i Lity: 
Ci ostatni zawodnicy repre- 
zentowali barwy „Ogniwa” na 
Spartakiadzie Letniej w roku 
ubiegłym. 


Regulamin 
Wiosennego Ulicznego Biegu 
Sztafetowego o Nagrodę Przechodnią 
redakcji „Głosu Robolniczego" 


1. Wiosenny Uliczny Bieg 
Sztafetowy o Nagrodę Prze- 
chodnią r dakcji „Głosu Ro- 
botniczego* odbywać się bę- 
dzie co roku w kwietniu, 
zgodnie z kalendarzykiem 
ŁKKF. K 

2, Nagrodę Przechodnią u= 
fundowaną w roku 1952, sta- 
nowi statua z brązu. 

3. Trasa biegu prowadzi u= 
licą Piotrkowską. 

4. Nagroda Przechodnia 
przechodzi na własność zwy- 
cięzcy po trzykrotnym kolej- 
nym lub pięciokrotnym nie- 
kolejnym jej zdobyciu. 


5. Na dwa tygodnie przed 
terminem następnego biegu 
posiadacz Nagrody Przechod- 
niej winien ją dostarczyć do 
redakcji „Głosu Robotnicze- 
go". 
` 6. Długość y ustalajsię w 
roku 1952 na 2.100 m. 

1. Trasę zawodnicy przebie- 
gają w odcinkach 100 i 200 m 
(kobiety 100 i mężczyźni 200 
metrów). 

8. W każdej drużynie star- 
tuje siedem kobiet i siedmiu 
mężczyzn, 

9. Bieg odbywać się bedzi 
zgodnie z regulaminem Sekcji 
Lekkoatletycznej GKKF. 

10. Ilość zespołów jest nie- 
ograniczona, 

11. W wypadku dużej ilości 
zgłoszeń, bieg odbywać się 
będzie w grupach po siedem 
drużyn. 

12. O pierwszeństwie decy- 
dować będą uzyskane czasy. 

13. Zrzeszenia i koła spor- 
towe dopilnują i są odpowie- 
dzialne za jednolitą barwę U- 
pioru sw ri 


jrużyny. 
14. Każda drużyna dostar=. 


cza na zawody swoją pałecz- 
kę. 

is. Numery startowe otrzy- 
mują kierownicy drużyn na 
odprawie w dniu 17IV„ o 
godz. 18 w lokalu ŁKKF, ul. 
Piotrkowska 67, lewa oficyna, 

piętr 

16. Imienne zgłoszenia nale- 
ać do dnia 17 kwiet- 
nia 1952 r, do sekcji lekko- 
atletycznej ŁKKF. 
REGULAMIN PORZĄDKOWY 

1. Godzina rozpoczęcia bie- 
gu — 11. 

2. Zbiórka zawodników i sę- 
dziów — godz. 10. 

3. Trasa biegu prowadzi ul. 
Piotrkowską od nr 262 (start) 
do siedziby ŁKKF, ul. Piotr- 
kowska 67. 


Gdzie zmieniać 
się będą sztafety? 


Start — Przed siedzibą ZŁ 
ZMP, Piotrkowska 262, 

100 m — Stacja benzyno- 

wa. li 
200 m — Piotrkowska 236. 
100 m — Piotrkowska 228. 
200 m — Piotrkowska 210. 
100 m — Piotrkowska 198. 


200 m — Piotrkowska 178, 
Budka. 

100 m — Piotrkowska 166. 

200 m — Piotrkowska 150. 

100 m — Piotrkowska 138, 

200 m, — Piotrkowska 122. 


100 m — Piotrkowska 114 
200 m — Piotrkowska 100. 
100 m — Piotrkowska 94. 
200 m — Piotrkowska 76, 
Moniuszki, 


uczęstników | 


tyczna ŁKKF do czwartku, 17 
kwietnia. 17 Kwietnia w lo- 
kalu ŁKKF o godz, 18 odbę=| 
dzie się odprawa wszystkich 
kierowników sztafet, na któ- 
rej otrzymają oni szczegóło- 
wo opracowane instrukcje. - 


16 zakładów pracy zaopiekuje się w Łodzi 


kolarzami startującymi w V Międzynarodowym 
Wyścigu Pokoju 


V Międzynarodowy Wyścig 
Pekoju jest imprezą, którą in- 
teresują się nie tylko sportow- 
cy, lecz całe społeczeństwo. 
mieszkańcy miast i miaste- 
czek, osiedli i wsi. Co roku 
trasa przejazdu kolarzy tonie 
w powodzi transparentów, flag 
i kwiatów, a Wyścigowi przy- 
glądają się niezliczone tłumy 
widzów. 

Dalszym wyrazem wielkiego 
zainteresowania tą imprezą 
jest również fakt, że co roku 
łódzkie zakłady pracy przygo- 
towują dla zagranicznych ekip, 
startujących w Wyścigu. licz- 
ne upominki i roztaczają nad 
nimi opiekę. 

W tym roku zawodnikami 
zaopiekuje się w Łodzi 16 za- 
kładów pracy. Zakłady im 
Stalina zaopiekują się přaw- 
dopodobnie ekipą włoską. Za- 
kłady im. Marchlewskiego — 
ekipą Polonii Francuskiej, Za- 
kłady im. Dzierżyńskiego — 
ekipą Czechosłowacji, Zakłady 
im. Armii Ludowej ekipą 
Węgier, Zakłady jim. Barlie 


Biegi na przełaj 


Dorocznym zwyczajem wczo- 
raj łódzki „Włókniarz" urzą- 
dził bieg na przełaj dla ko- 
biet, juniorów i _ seniorów. 
Pogoda dla zawodników była 
wprost idealna, trasę wytypo- 
wano w kierunku Zdrowia 0- 
bok Ogrodu Zoologicznego. 

Innowacją wczorajszych bie- 
gów było informowanie wi: 
dzów z poszczególnych punk- 
tów biegu na przełaj dla se- 
niorów. Przyczyniło się to do 


większego zainteresowania 
biegiem. Młodzi kolarze 
„Włókniarza" dostarczali in- 


formacji na rowerach. Z góry 
było wiadome, że pro- 
wadzi Szewczyk, dalej Jania 
i Kleta, który jednak biegu 
nie ukończył, a jego miejsce 
zajął Ludwisiak. Na uwagę 
zasługują dobre miejsca w 
biegu seniorów i juniorów — 
zawodników „Włókniarza“ z 
Rudy Pabianickiej. 

W biegu kobiet (około 1,000 


metrów) startowały trzy za- 
wodniczki miejscowego „Włók- 
niarza”*. Kolejność ich była 


następująca: Wojtasiak w cza- 
„8 przed Domanowską 
8,8 i Muczką — 5:19, 

iegu na przełaj dla ju- 
niorów startowało 8 zawodni- 
ków. Dystans wynosił około 


2,5 km. Pierwsze miejsce za- 


Zwycięzca biegu na przełaj 
ZS „Włókniarz* w klasie ju- 
niorów Maciejewski („Włók- 
niarz" - Ruda Pab.) na mecie. 


jat Maciejewski („Włókniarz* 
Ruda Pabianicka) —' 12:05 
przed Królem  („Włókniarz* 
Łódź) — 12:11,2, Florczakiem 
i Ruda Pabianic. 
4,4, Stańczakiem 
Łódź), Hofma- 


(„Włóknia 
nem („Ogniwo“) i Oskaldowi- 
czem („Łodziańka”). 

W biegu dla seniorów star- 
towało 7 zawodników. Ukoń- 
czyło 6. Dystans wynosił oko- 
ło 6.500 metrów. 


A oto wyniki; 1) Szewczyk 
(„Włókniarz" Łódź) — 22:50,8, 
2) Jania (OWKS Wrocław) — 
24:28,4, 3) Ludwisiak („Włół- 
Ruda Pabianicka) 
4) Kusztelak („Spój: 
|"), 5) Stępień („Gwardia 
Wrocław), 6) Derwinius | 
(„Włókniarz” Łódż) Kleta | 
(„Wełna”) biegu nie ukończył 

Bezpośrednio vo zawodach 
przedstawiciel Rady Głównej 


ZS „Włókniarz“ 


Zrzeszenia Sportowego „Włók- 
niarz* dokonał / wręczenia 
trzem pierwszym zawodnikom 
poszczególnych konkurencji 
pamiątkowych żetonów oraz 
Szewczykowi nagrody prze- 
chodniej (statuetki). 
Organizacja zawodów do- 
bra. j 


kiego — ekipą Norwegii, Za- 
kłady im, Emilii Plater, — 
ekipą Belgii, Zakłady im Ofiar 
19 Września — ekipą Polski. 
Zokłady im. Rychlińskiego — 
ekipą Holandii, Północno- 
Łódzkie Zakłady Jedwabnicze 
— ekipą Austrii, Zakłady im. 
Generała Waltera — ekipą 
Bułgarii, Polski Monopol Ty- 
toniowy — ekipą Francji, Za- 
kłady im. Strzelczyka — eki- 
pą NRD, Zakłady im. Fornal- 
skiej — zawodnikiem Albanii, 
PSS „Wschód* — ekipą Ru- 
munii, PSS Zachód — ekipą 
Finlandii, Liceum Pedagogicz- 
ne — ekipą Angli 


Z boisk piłkarskich 


Rozegrane w Poznaniu spot- 
kanie o Puchar ZMP między 
łódzkim „Włókniarzem“ a 
tamtejszym „Kolejarzem* za- 
kończyło się zwycięstwem go- 
spodarzy 7:1. Do przerwy wy- 
nik brzmiał 4:1. 

Honorowy punkt dla ło- 
dzian zdobył. Słoma z „Kole- 
jarza”, strzelając samobójczą 
bramkę. 


x. + 


W Krakowie tamtejsze „O- 
gniwo“ zremisowało z „Budo- 
wlanymi" z Chorzowa 2:2. 

tok 

W międzyokręgowym me- 
czu piłkarskim Szczecin po- 
konał Gdynię. 4:1 (1:0). 

+ kO 


'W Częstochowie reprezen- 
tacja miasta pokonała Rybnik 
5:2 (1:1). Drużyna zwycięska 
oparta była na II-ligowym 


„Ogniwie*, 


ROZDANIE NAGRÓD 

Rozdanie upominków i na- 
gród zwycięzcom II etapu War- 
szawa — Łódź, odbędzie się w 
dniu 1 maja, o godzinie 19.30 
w MDK. Rozdanie nagród po- 
przedzą przemówienia przed- 
stawiciela Rady Narodowej 
miasta Łodzi oraz przedstawi- 
ciela Łódzkiego Zarządu ZMP. 
W części artystycznej wystąpi 
chór Polskiego Radia oraz 
wystąpi balet MDK. 


CENY BILETÓW 
Jakkolwiek do Wyścigu ma- 


my jeszcze przeszło dwa ty- 
"godnie, wielu czytelaików za- 
interesują zapewne ceny bile- 
tów wejścia na stadion „Włók- 
niarza”, na którym znajdować 
się będzie meta IT etapu. Bi- 
lety wejściowe będą do naby- 
cia w cenie 3 zł, przed trybu- 
nami — 7 zł, a na miejsca sie- 
dzące (trybuny) — 10 zł. 

Tysiąc bezpłatnych biletów 
Komitet Btapowy w Łodzi 
przeznacza dla przodowników 
pracy i nauki 


NA ZDJĘCIU: kadrowi cze 
którzy na 42 km uciekli 


Przed otwarciem wystawy 
prac młodych techników 


Celem zobrazowania dotych- 
czasowego dorobku szkół Oraz 
drużyn harcerskich w dziedzi- 
mie prac technicznych, jak 


Komunikat PKO 

w sprawie Odbioru 

_ przez placówki 

subskrypcyjne tabel 

losowań t 

Narodowej Pożyczki 

Powszechna Kasa Oszczęd- 
ności zawiadamia, iż tabele 
informacyjne zawierające wy- 
losowane numery obligacji 
Narodowej Pożyczki Rozwoju 
Sił Polski, przeznaczone dla 
szerokich rzesz posiadaczy o= 
bligacji, placówki  subsktyp- 
cyjne (zakłady pracy) można 
odbierać we wszystkich woje- 
wódzkich oddziałach oraz eks- 
pozyturach PKO. 

Wydziały finansowe (Od- 
działy Finansowe) prezydiów 
wojewódzkich. i" powiatowych 
rad narodowych oraz prezydia 
gminnych rad narodowych 
(wraz z gminnymi kasami 
spółdzielczymi). otrzymają  ta- 
bele losowań Pożyczki bezpo- 
średnio z właściwego oddzia- 
łu PKO. 


również dla jeszcze szerszego 
zainteresowania młodzieży za- 
gadnieniami technicznymi, Mi- 
nisterstwo Oświaty i Zarząd 
Główny ZMP organizują ogól- 
nołódzką Wystawę Prac Mło- 
dych Techników pod hasłem: 
„Młodzi technicy — to przyszli 
budowniczowie socjalistycznej 
Polski“. 


Wystawa obejmuje szeroki 
zakres zagadnień tak przed- 
stawionych, by obok prak- 
tycznych umiejętności tech- 
nicznych, uwypuklić także za- 


miłowania konstruktorskie 
młodzieży, jej pomysłowość, 
wynalazczość, oraz twórczą 
inicjatywę pracy w kółkach 


Młodego Technika. 

Na Wystawie znajdą się na- 
stępujące eksponaty: pomoce 
szkolne i naukowe, zabawki 
naukowe, sprzęt szkolny i u- 
żytęczności domowej, przed- 
mioty modelarstwa, radio- 
techniki itp. Wystawa i elimi- 
nacje szkolne odbędą się w 
maju w czasie Tygodnia O- 
światy, Natomiast w czerwcu 
zorganizowane zostaną elimi- 
nacje i wystawy dzielnicowe 
oraz ogólnołódzkie, We wrze- 
śniu otwarta zostanie Cen- 
tralna Wystawa Ogólnokrajo- 
wa. 

Okres organizowania Wysta- 


Szkoły winny już zoopałtrzyć się 
w odpowiednią ilość blankietów 
świadectw 


Uroczyste zakończenie ro- 
ku szkolnego, połączone z wrę- 
czeniem świadectw, stanowi 
dla uczącej się młodzieży wy- 
darzenie wielkiej wagi. W 
ubiegłych latach w niektórych 
szkołach świadectwa wręcza- 
no ze znacznym opóźnieniem 
ze względu *na nieterminowe 
dostawy  blankietów świa- 
dectw. r 

W tym roku już teraz kie- 
rownicy szkół winni zaopa- 
trzyć się w taki zapas świa- 
dectw, by każdy z uczniów w 
terminie ukończenia nauki 
miał możność otrzymania te- 


go dokumenti. 

Centrala Zaopatrzenia Szkół 
dla uczczenia 60 rocznicy uro- 
dzin towarzysza Bieruta po- 
stanowiła przyśpieszyć ter- 
min wysyłki świadectw i dru- 
ków szkolnych o 10 dni. Szko- 
ły mogą już obecnie je zama- 
wlać w Biurze Sprzedaży 
Druków, Łódź, ul. Piotrkow= 
ska 218, telefon 269-28. 

Zamówienia, dokonywane 
przez szkoły na druki ścisłego 
zarachowania, muszą zawie- 
rać poświadczenie Wydziału 
Oświaty odpowiedniego Pre- 
zydium Rady Narodowej. 


E EEI " 


NA ZDJĘCIU: domy mieszkalne przy ul. Marysińskiej. 


Budowle nowych Bałut 


żyj że 


wy powinna poprzedzić szero- 
ka akcja przygotowawcza. W 
kwietniu, w każdej szkole u- 
rządzane będą ciekawe wie- 
czory techniki 
ki do zakładów pracy w celu 
zapoznania młodzieży z prze- 
biegiem produkcji i urządze- 
niami fabrycznymi. Wyświe- 
tlane będą filmy techniczno- 
naukowe; organizowane spot- 
kania uczniów z przodownika- 
mi pracy w celu zapoznania 
ich z osiągnięciami techniki 
naszej, Związku Radzieckiego 
oraz krajów demokracji ludo- 
wej, 


J. GŁ. 


Nieuczciwy 
kierownik sklepu 


Dziwili się klienci skle- 
pu PSS nr, 323 przy ul. 
Rybnej, że kielbasa, którą 
kupuja no 36 zł za kg, ni-. 

czym nie 
różni się od 

sprzedawa- 
nej w po- 
bliskich 
sklepach, 
po 19,40 zł. 

Kierownik 
sklepu Zy- 

j gmunt Ea- 
buziński tłumaczył klien- 
tom, że nie wygląd kieł- 
basy decyduje o cenie, lecz 
jej wyborna jakość i smak. 

W te zapewnienia nie 
uwierzyli jednak kontrole- 
rzy społeczni. Po przeszu- 
kaniu przez nich rachun- 
ków, okazało się, że wła- 
ściwa cena tej kiełbasy 
wynosi 19,40 zł za kg. 

Nieuczciwy kierownik 
sklepu przekazany został 
władzom prokuratorskim. 


Egipskie ciemności 


W nie lada kłopocie znaj- 
dują się lokatorzy domu 
przy ul. Piotrkowskiej 130, | 
gdy wypadnie im wró! 
wieczorem do domu. Za- 
równo brama domu, jak I 
klatki schodowe toną w 
ciemnościach. Mimo inter- 
wencji lokatorów domu 
Zarząd Budynków Miesz- 
kalnych pozostaje głuchy 
na ich żądania. 


AK POMAGAM- 


Do obozu pracy 

Delegatura Komisji Spe- 
cjalnej w Łodzi zawiada- 
mia nas, żę Józef Korez, 
zamieszkały przy ul. Pryn- 
cypalnej 17, za handel mię- 
sem z nielegalnego uboju 
skazany został na 6 mie- 
sięcy obozu pracy. s 


kedaguje kolegium, Redaktor naczelny przyjmuje cot 
dzist kolesbondeniów, listów czytelników 1 inteiweńcji 


dziennie w godz 12 14 
2l6-42 dział miejski | sportowy 26 42 dział ekonomiczny 216 1) 
Śdres Redakcji: Łódź, Piotrkowska 96, D piętro. Druk, Zaki Grat RSW „Prasa“, ul Żwirki 7, lelelop 20642 Pap. diuk nist s0 gr 


sekretarz odpuwiedziainy 


w godz I-i? 
Redakcja nocna 13A 


Prenn 


Telelony: centiala telefoniczna 283-00 (łączy ze wszystkimi ziałami), redaktor na 
Kolportaż — Łódź Piotrkowska 70 telefon 222-22 


Dalal oglodeń = 


SE 
m. e 
W dniu 9 kwietnia, na 170 


cławiem, odbyła się druga eli minacja kolarzy polskich przed 
Wyścigiem Pokoju Warszawa - Berlin - Praga. 


oraz wyciecz- | 


km trasie na szosie pod Wro- 


—  Drążkowski i Jastrzębek, 
pozostałym. zawodnikom i ja- 


ko pierwsi przybyli na metę. 


CAF — tot. St. Wdowiński 


„m 


15 kwietnia 1952 r. (Nr 90) 


Wspaniały 
pochód sportowców 
wdniu 1 Maja 


Tegoroczny pochód sportow- 
ców w dniu 1 Maja zapowia- 
da się jeszcze bardziej atrak- 
cyjnie, aniżeli w latach ubie- 
głych. Będzie on uosobieniem 
nie tylko tężyzny fizycznej 
naszego młodego pokolenia, 
ale również radości i wesela, 
jakie cechują to wielkie mię- 
dzynarodowe święto klasy ro- 
botniczej W wyodrębnionej 
grupie sportowców, składają- 
cej się z 1.200 osób, maszero- 
wać będą na przodzie poczty 
flagowe. Za flagami ma- 
szerowań będą mistrzowie spor- 
tu i wyróżniające się swymi 
wynikami drużyny, dalej sto 
flag zrzeszeniowych i wresz- 
cie grupa najbardziej atrak- 
cyjna, odtwarzająca w mar- 
szu napis SPO. 


W dalszej kolejności prze- 
defiluje grupa gimnastyków. 
Za mimi posuwać się będą 

cztery samochody, na któ- 
| rych  demonstrowane będą 
| walki bokserskie, zapasy oraz 

gimnastyka przyrządowa. Za, 
samochodami kroczyć będą 
| kadry różnych dyscyplin spor- 
towych, a więc: bokserska, 
piłki nożnej, hokejowa, 
ciarska, tenisowa,  lekkoatle- 
tyczna, gier sportowych i szer- 
mierska, 

W dniu 29 kwietnia o godz, 
18 w sali teatralnej ORZZ od- 
będzie się uroczysta central- 
na akademia I-Majowa spor- 
towców, którą organizuje Ra- 
da Okręgowa Zrzeszenia Spor- 
towego „Włókniarz" wespół Z 
Wydziałem Kultury Fizycznej 


OR: 1 ? 
I i 


nar- 


Kronika partyjna 


DZIELNICA BAŁUTY: dziś, o 
godz, 16, w sali KD, ul. Zgier- 
ska 71, odbędzie się odprawa 
I ( H sekretarzy, podstawo- 
wych i oddziałowych organiza- 


cji partyjnych, 


NOWY PUNKT SPRZEDAŻY WY- 
DAWNICTW RADZIECKICH 


Celem zapewnienia sprawnego 
zaopatrzenia zakładów naukowych 
1 instytucji w nowości radzieckie, 
ki” uruchomił obok 
już placówki przy ul. 

183, drugi z kolei 


„Dom 
istniejącej 
Piotrkowskiej 


KLUB KORESPONDENTÓW 
„GŁOSU 
ROBOTNICZEGO" 


KOMUNIKAT 


Nagrodę książkową za 
najlepszą korespondencję 
w ubiegłym tygodniu przy- 
znano LUCJANOWI MA- 
NIEWSKIEMU z Łódzkiej 
Fabryki Urządzeń Tech- 
nicznych. Korespondencja 
ta p. t „W ŁÓDZKIEJ 
FABRYCE URZĄDZEŃ | 
"TECHNICZNYCH PO- 
WSTAŁY BRYGADY RO- 
BOTNICZO - INŻYNIER- 
SKIE“ ukazała się 3 kwiet- 
nia br. na łamach „Głosu 
Robotniczego". 


PLAN ZAJĘĆ 
W BIEŻĄCYM TYGODNIU 
WTOREK, dnia 15 kwi 
nia br, w godz. 11—19 — 
porady dla koresponden- 


tów: 

ŚRODA, dnia 16 kwiet- 
nia br. godz. 17—20: 
1) omówienie najlepszych 


korespondencji tygodnia 
| i wręczenie nagród; 

2) przegląd wydarzeń; 

3) dyskusja nad sztuką 
Howarda Fasta „30 
srebrników*; 

4) tilm, 

WARTEK, dnia 17 


i br, w godz. 17— 

19: 

1) porady dla 
dentów; 

2) posiedzenie zarządu. 


korespon- 


PROGRAM NA WTOREK, 
15 KWIETNIA 1982 R. 

1204 Dziennik, 1330 Muzyka klas 
s „1856 Audycja | literacka, 
14.15 Utwory na klarnet 1 mitów: 
kę 14.30 Koncert, 15.10 Audycja 
literacka, 15.30 Audycja — „Doro- 
ta i jej towarzysze”, 16,00 , Wsz 
chnica Radiowa” I, '16.20 „Z mi 
krofonem przez miasto A" wieś", 
16.35 Z twórczości Mendelssohna, 
17.00 Wiadomości „popołudniowe, 
1715 Koncert, 1738 Audycja pt. 
„Nowe zespoły przędzalnicze W 
Zakładach im. Harnama", 148 

ród  Pierwęzemu Obywatelo- 


18.00 Muzyka ludowa, 18.30 
„Wszechnica Radiowa" TI, 1850 
Łódzki tygodnik dźwiękowy, 19.30 


21,30 
telowi”, 2145 Koncert, 
dycja literacka, 22.20 Muzyka ta- 

s, 23.00' Klasyczna muzyka 
28.50 Ostatnie wiado- 


kameralna, 
mości, 


łódz Piotrkowska iMa tel LIL-50 $ 


umeizię miesięczna Wynyszaca l B= przyjmują wszystkie urzedy | a weztowe osz Ustunosze Wiejac; 
_poitazu zakładowym — miesięcznie ż 186 — przysnufe PPK „Rucbw a Wz owi Wal opt ae Pn TXS T RET 


punkt zamówień wydawnietw ra 
dzieckich Mieści się on przy Ul. 
Piotrkowskiej 5. fi 
Obydwie placówki czynne są w 
poniedziałki, wtorki | środy kaž 
dego tygodnia w godzinach od 9 
do 18. 


MUZYKA 1 PIOSENKI 
NARODÓW ŚWIATA ` 

w aniu 1? 1 18 bm. o godz. 19.30 
1 20 bm. o godz 16.30 i 19,30 od- 
będą się w sali Młodzieżowego 
Domu Kultury, przy ul. Moniusz- 
ki 4, występy znanych piosenka- 
rzy: Marty Mirskiej, Lucyny 
Drzewieckiej, Mieczysława Fogga, 
Antoniego Jaksztasa oraz orkie- 
stry pod dyrekcją Władysława 
Rossa. W programie pieśni i tań- 
ce. polskie, radzieckie, czeskie, 
francuskie, niemieckie | murzyń- 


e. 


DYŻURY APTEK 
Dzisiejszej nocy dyżurują na- 
stępujące apteki: pabianicka 58, 


Piotrkowska J21, Przejazd 59, Zie- 
lona 28, Wschodnia 54. Limanow- 
skiego 37, Al. Kościuszki 48. 
DYŻUR POŁOZNICZO-GINERO- 
LOGICZNY: dzisiaj przez całą do- 
bę dyżuruje Szpital im, M. Curie- 
Skłodowskiej, Ul. 


Curie-Sktadow= 


PANSTWOWY TEATR WOJSKA 
POLSKIEGO — godz. 19 — „Słu* 
ga dwóch panów: 

PAŃSTWOWY TEATR POWSZE- 
CHNY — godz. 19 — „Damy 
Huzary". è 
PAŃSTWOWY TEATR: ŻYDOW= 
SKI — godz. 19.30 — „Wzajemna 
miłość”. 

Pozostałe teatry nieczynne. 


BAJKA — „Ślub z przeszkodami” 
godz, 18, 20 

BAŁTYK - „Człowiek bez jutra" 
godz. 16.30, 16.30, 20-30 

GDYNIA — Program naukowo- 


oświatowy Nr 16-52 — godz, 1T, 

18, 19, 20, 21 

Program dia 

godz. 16. 
MŁODA GWARDIA — „Dziewczy- 

na u źródła" — godz, 16, 18, 2! 
MUZA — „Skrzydlaty dórożkarz" 


godz. 
POLONIA — „Młodość Chopina" 


najmłodszych — 


godz. , 2030 

PRZEDWIOŚNIE — „Załoga“ — 

godz. 18, 20 

REKORD - „Wiosna w Sakenie* 
godz. 17.30, 19.30 

„Wędrówki cezaro- 

(OAK 


nodniowi  milione- 


iz. 18, 


— „Pustelnia Parmeń* 
ska", I seria — godz 1830 — 
STYLOWY — „Na arenie" 


lerwsze dni" z 
18, X 

Czekaj na mnie" 
6, 20 


ew morza” — godz. 


16, 18, 20 
WŁÓKNIARZ — Festiwal Ellmów 
RD — „Wilheim Piark", dod. 
„Pałac dzieci”, — KOdŁ. 16.30, 


30, 20.30 

WOLNOŚĆ — „Pani Dery“ 
godz. 16, 1815, 2015 

ZACHĘTA — „Bez adresu" — 
godz, 18, 20 


Zakłady Przemysłu 
Bawełnianego 
im. Szymona Harnama, 
Łódź, ul. Kilińskiego 2 
przypominają, że stosownie 
do uchwały Rady Państwa 
i Rady Ministrów z dnia 
14, 12, 1950 r, wszelkie ta- 
żalenia i odwołania załatwia 
dyrektor lub jego zastępca 
w poniedziałki i czwar 
od 8 do 9 i od 14 do 15 
Jeśli w poniedziałek lub w 
czwartek przypada dzień 
wolny od pracy, dniem 
przyjęć iest najbliższy dzień 
powszedni tvsodni. 654-K 


MARU PRACE ZR IZA CT 
Zas ZA saketa Gapówiedziajny 200% dziw portyjny, 21619, 


11475 Wydawra: RSW „irase 
1 miejscy. Pienuteste s Kole 
,D-3-10618 _- * 


